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Moiają z W rocław ia o wolność
i potępiają nieladzki terror

Wczoraj Teatr Wielki we Wrocławiu zapełnił się tłumem b. więź
niów politycznych obozów hitlerowskich, którzy po wysłuchaniu refera
tu prezesa Okręgu Związku b. Więźniów Politycznych, mgr. Suchockie
go i przodowniczki z fabryki Pafawag, Pawlickiej, uchwalili następu
jąca rezolucję:

My, byli więźniowie polityczni, 
faszyzmu, mieszkańcy Wrocławia, ze 
brani dnia 21.11.1948 r. w sali Te
atru Miejskiego we Wrocławiu
stwierdzamy, że:

Obecna polityka angloamerykań- 
Skich imperialistów, polityka rozpę
tywania histerii wojennej, odbudo
wy zaborczego zachodnio - niemiec 
kiego państwa, polityka dławienia 
ruchów i dążeń wolnościowych mas 
ludowych w Grecji, Hiszpanii, 
Vietnamie, Indonezji i innych kra
jach — jest naigrywaniem się z na
szych cierpień i zniewagą pamięci

mir..nów ludzi, którzy padli ofiarą 
hitlerowskiego terroru.

Pomni naszych cierpień, dozna
nych w obozach faszystowskich pro
testujemy:

przeciwko stosowaniem przez im
perialistów. angioamerykańskich i 
pozostający na ich usługach reak
cyjno - monarełustyczny rząd Gre
cji faszystowskim metodom gwałtu i 
terroru w stosunku do bojowników 
wriTiej Grecji.

przeciwko stosowanym przez kata 
hiszpańskiego narodu, generała Frań 
co popieranego przez kapitał anglo-

»DypSoniatycziiy« hagaz
W  h eczkach bem ynowyeli 

cheieii wyjechać z Czechosłowacji

amerykansK., torturom i wię
zieniom w stosunku do demokratów 
hiszpańskich, walczących o wolność 
swej ojczyzny,

przeciwko stosowanym przez zmar 
szalizowany francuski rząd Queuil- 
le‘a — Mocha brutalnym i nieludz
kim metodom dławienia strajków 
górników francuskich, przeciw znę
caniu się, więzieniu i terroryzowa
niu najlepszych synów walczącej o 
wolność Francji klasy robotniczej,

przeciwko więzieniu i znęcaniu 
ile nad górnikami polskimi, którzy 
ofisrnie ram orzy ramieniu z gór
nikiem francuskim wczoraj walczyli
0 wyzwolenie Francji spod okupa
cji, a dziś walczą z widmem nędzy
1 bezrobocia oraz z tendencjami fa
szyzm cji Francji.

Domagamy się zwolnienia z wię
zień faszystowskich w Grecji, Hisz
panii i innych krajach bojowników 
o niepodległość narodową i postęp 
srn^eczny.

(dalszy ciąg na stronie 2-ej)
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1-SZEJ DYWIZJI

PRAGA. (PAP).. Czechosłowac 
ks straż graniczna koło Znojma na 
Morawach, zatrzymała samochód 
oznaczonymi znakami dyplomatycz
nymi Celnicy przeprowadzili do- 
kłśóną rewizją wozu w obecności

na ..Queen Eiisabefli”
SOUTKAMPTON (API). — Najwię

kszy na św:ecie transatlantyk .,Queen 
Elie beth-‘ nie odpłynął z Southamp- 

do Nowego Jorku na skutek straj 
ku załogi, która odmówiła pracy na 
*nek solidarności ze strajkiem dcke- 

amerykańskich.

dwóch jego pasażerów urzędników 
ambasady angielskiej w - Pradze 
Dixona i D wy era. W samochodzie 
znaleziono większe ilości zabawek 
jakie Dixon zamierzał przemycić 
do Austrii.

W ciągu dalszej rewizji celnicy 
wydobyli z beczek benzynowych, 
znajdujących się na samochodzie, 
2-ch nielegalnych pasażerów: agen
ta obcego wywiadu J Philipa z 
Pragi oraz terrorystą Pliske z Za- 
tca (północne Czechy). Zostali oni 
natychmiast aresztowani w chwyli, 
gdy próbowali zniszczyć materiał 
szpiegowski, zdobyty w czechosło
wackich zakładach przemysłowych 
Skoda.

MIĘDZYLESIE. W niedzielę rano 
do Międzylesia przybył transport 
polskich reemigrantów z Francji. 
W transporcie lyrń, liczącym prze' 
szło 500 osób przybyło również 21 
osób wydalonych z Francji przez 
rząd Queiulle‘a za udział w strajku, 
górników. Wydaleni—to polscy robot 
mcy z Carmoux oraz ich rodziny

Na granicy polsko - czechosło
wackiej w Boboszewie chlebem, so 
lą i grudką ziemi ojczystej powita
li przybyłych przedstawiciele społe
czeństwa i żołnierze WOP-u.

Główne uroczystości powitalne od 
byłv się w Międzylesiu, na terenie 
przeładunkowego punktu PUR 

Imieniem wdadz państwowych 
powitał reemigrantów starosta Ma
kowski, a imieniem Wojska Polskie
go serdecznie przemówił major Mą 
ka. Z kolei przemawiali, witając 
wracających do kraju, przedstawi
ciele górników polskich 1 partii po
litycznych Na powitania te ze wzru 
szeniem odpowiedział przedstawiciel 
przvbvłyeh robotników polskich ob. 
Fidrich.

Na miejscu reemigranci zareje
strowani zostali według zawodu, 
niektórzy kierowani będą do Wał
brzycha. gdzie przygotowano już 
dla nich mieszkania. Pozostali, za
leżnie r i  swych specjalności zawo
dowych. kierowani będą do odpo
wiednich zakładów przemysłowych 
bądź też na gospodarstwa osadni
cze.

Wzruszając*^ uroczystość w M iędzylesiu  
Reemigrantów i wysiedleńców z Francji

witają rodacy chlebem 1 solą
Wszyscy przybyli otrzymali jedno 

razowo, tytułem zasiłku, od 5-ciu 
do 10-ciu tys, złotych oraz żywność 
na 7 dni. Zaangażowani na miejscu

przez przemysł węglowy, hutniczy 
1 metalowy w przydzielonych im 
mieszkaniach otrzymają ponadto 
ziemniaki i węgiel na zimę.

Wrogowie pokoju

Bardzo ciekawe i pouczające 
jes śledzenie dyskusji, toczą- 
rp- s?e na Generalnym Zgro

madzeniu GNZ między przedstawi- 
cekur ZSRR i krajów demokracji 
ludowe ', a d‘ U galami państw anglo 
saskich w sprawie ograniczenia zbro 
Fn utrwalenia pokoju.

ó,zek Radz ecki wniósł do dy- 
skijsji szereg pozytywnych propozjr- 
5jl 1'VjTTla?I" ‘ ? r- :n. zakazu produ- . 
kowania j używania bomby atomo- j 

kontroli nad energią atomową.! 
I domagał się redukcji sił zbrojnych, 
IP ęciu wielkich mocarstw, a więc ! 
I i. ^SRR o Va dotychczasowej ilości. | 
I -- agał się surowego zakazu pod- 
|2egpn;̂  do nową: wojny.
I Anglosasi. korzystając z liczebnej 
przewagi w komisjach i na ple- 
I urn Zgromadzenia ONZ torpedują 
I dy wn-osek. zmierzający do re- 
puowania pokoju na świecie.
I WiCernm. Wyszyński w swym 
P ło w ie n iu  zacytował oświadczę- 
gWjsekretarza stsnu USA- a więc 
fctń St'0sĉ  najzupełniej oficjalnej, r 
fed  pos âw^ zarzut" Związkowi 

ziechejnu, iż ten prowadzi... pro 
| §c,n ’  ̂ ofensywę pokojową.
I ^  VVĴ C ~~ baniem p. Marshalla 
■  ̂wiązanych z nim czynników — 
r  wępstwcżn jest prowadzenie o- 

Da rzecz pGkoju.

W yrok na aktorów
z antypolskiego filmu ..lleiinkehr'*

WARSZAWA (PAP) W trzecim 
dniu toczącego się w Warszawie 
procesie grupy aktorów, oskarżo 
nych o udział w nakręconym 
przez propagandę niemiecką an
typolskim filmie ,,Heimkehr“ — 
Sąd po wysłuchaniu opinii biegłe 
go Dobiesława Damięckiego oraz 
przemówień oskarżyciela publicz 
nago i obrony wydał wyrok ska
zujący:

—ogusława Samborskiego na 
karę doż-^w^fnmgo wiezienia i 
"tratę praw obywatelskich na 
za ze.

Wandę Szczepańską na karę 12 
lat wiezienia i utratę praw oby
watelskich na okres 12 lat. Micha 
!a Plucińskiego na karę 5 lat wię 
zio i utratę" nraw obywatel
skich na okres 3 lat. Juliusza 
Łuszczewskiego i Stefana Gol- 
ozowskieóo na kary 3 lat więzie

nia i utratę praw na przeciąg lą<
3.

Ponadto w stosunku do oskar
żonych Sąd orzekł przepadek mie 
nia na rzecz Skarbu Państwa.

Oskarżonym zaliczono okres 
tymczasowego aresztu.

Nowy rząd belgijski
BRUKSELA (API) Premier bel 

gijski Spaak odbył rozmowy z 
ministrami dwóch większościo
wych partii tj. partii socjalistycz 
nej i partii chrześcijańsko-spo- 
łecznej. Po tych konferencjach 
Spaak oświadczył, ze we wtorek' 
lub środę przedstawi parlamento 
wi nowy rząd.

To najzupełniej wyraźnie charak
teryzuje istotne dążenia i zamiary 
czynników rządzących w Ameryce i 
Anglii. Oni chcieliby wojny, a w 

| każdym razie — zwiększenia zbro- 
| jeń, bo to daje możność ciągnięcia 
olbrzymich zysków przez najrozma
itsze koncerny Kruppów1. Vickersów, 
Armstrongów. Sytuacja stanie się 
całkowicie jasna, jeśli dodamy, że 
akcjonariuszami tych koncernów są 
anglosascy politycy, biorący udział 
w obradach ONZ. Redukcja zbro-; 
jeń, wstąpienie na drogę pokojoweji 
współpracy narodów, spowodowało- • 
by zmniejszenie ich olbrzymich zy -; 
sków j

W zwalczaniu radzieckich usiło-! 
wań, mających na celu osiągnięcie < 
pokoju, anglosascy politycy nie co- \ 
fają się przed fałszowaniem faktów.; 
Jak wyjaśnił marsz. Sokołowski na ! 
konferencji prasowej w Berlinie, < 

! brytyjskie ministerstwo spraw za- j 
granicznych wyraźnie zniekształciło { 
obraz przebiegu rokowań czterech \ 
mocarstw w sprawie Berlina, nie • 
zamieszczając w wydanej przez* 
'■.ebie „Białej księdze'* propozycji,! 

I wysuniętych wówczas przez naczel-J 
' neSo dowódcę wojsk brytyjskich. % 

Kłamstwo ma zawsze krótkie nogi| 
’ szybko zostanie przygwożdżone. J 

•.viat wie, kto naprawdę chce poko< 
ju. a kto ten pokój torpeduje. *r

2 głosy zadce jdowaty

S o l i i l f s  & i @ mw , ą g m & s ł
Yotum ^aistaasśa.

ATENY. (API). Niezwykle burzli 1 fulisa otrzymał volum zaufania 
wy przebieg sesji parlamentu grec- większością zaledwie 2 głosów. Za 
kiego ujawnił kruche podstawy koa | rządem padło bowiem 169 głosów, 
l*cji liberałów i populistów. |a przeciwko 167.

Po długotrwałej’ debaeie rząd So-

Z a b r z m ia ły
s a lw j arm atn ie

MOSKWA. — Wczoraj, 21 listo 
pada cały Związek Radziecki ob
chodził święto artylerii ZSRR. 
Na rozkaz marsz. Bułganina wczo 
raj w Moskwie, w stolicach repu 
blik, Leningradzie, Stalingradzie, 
Sewastopolu, Odessie, Nowosy
birsku, Gorkim, Mołotowie, Tulę, 
i innych miastach rozległo się 
20 honorowych salw artyleryj
skich.

BEZPARTYJNY DZIENN IK  ZIEM  ZACHODNICH___: ■>•-•- -- -  : <  ., w- - - - i .  - - ■-+t - ,  



N A S Z E  ECH A
Proces - koszmar

W sali posiedzeń warszawskiego 
Sądu Okręgowego, rozpatrującego 
sprawę aktorów biorących udział w 
nakręcaniu niemieckiego filmu 
„Heimkehr", wyświetlono owo „dzie 
ło' Zobaczyli je na ekranie sędzio
wie. oskarżyciele, pozostająca w sali 
publiczność. Głośna aktorka Lin- 
dorfówna, znajdująca się wśród pu
bliczności, po zakończeniu seansu po 
wiedziała:

— Ten proces, to koszmar!
Trudno lapidarniej scharakteryzo

wać jego tło.
Aktorów polskich wezwano do od

tworzenia polakożerczych ról w pro 
pagandowym filmie niemieckim.

Michał Pluciński uległ temu we
zwaniu, gdyż — jak mówi — miał 
dziadka niearyjczyka, bał Się więc, 
żeby tego faktu nie ujawniono. Ju
liusz Łuszczewski tłumaczy się, iż 
otrzymawszy od Igo Syma propo
zycję gry w filmie, kategorycznie od 
mówił, gdy mu jednak doręczono 
wezwanie na wyjazd do atielier, po
słusznie je wykonał. Bo w Warsza
wie. szalał terror, ciężkie były wa
runki aprowizacyjne i chorowała 
Łuszczewskiemu żona... Golczewskl 
znowu twierdzi, że występował w 
roku 1919-ym w teatrze plebiscyto
wym na Mazurach, bał się więc, że 
się to (po dwudziestu latach!), wy
da i nastąpią represje... A Wanda 
Szczepańska dowodzi, że była tylko 
tłumaczką, organizatorką wyjazdu 
aktorów i... „damą do towarzystwa" 
Niemca, który szantażował ją, jako 
Żydówkę...

Takie to motywy wypowiadane 
prz.z samych oskarżonych kiero
wały nimi w wykonaniu ról, nazy
wanych przez społeczeństwo kaino- 
wymi. Strach, niepokój o chleb, 
pragnienie zmylenia tropu wroga, 
to wszystko. W czasach, kiedy lała 
się krew i kiedy nad niemieckimi 
bestialstwami górowała w  Polsce 
determinacja.

Jakże niskie muszą być charakte
ry ludzi, którzy na tle desperackiej 
walki, prowadzonej przez lud War 
szawy, mogą tłumaczyć swe czyny... 
możliwością rozpoznania, chorobą w 
rodzinie, widmem niedostatku!

Służalcy i dziś jeszcze nie widzą 
DNA swego upadku.

Trasa W Z w W arszaw ie odpowiada

NA A P E L  G Ó R N IK Ó W
 ̂ Warszawa, w listopadzie

Z E WSZYSTKICH slron sty 
chać pomruki maszyn. Coś 
zgrzyta, warczy, turkocze, po

ruszają się sylwetki, bardziej po
dobne do zjaw, niż do maszyn i lu
dzi. Na dnie wykopu parowóz bu
cha parą, ktoś pokrzykuje ostrze
gawczo, stukają koła wagonów. 
Gwizd lokomotywy jest ostry.

Głęboki wykop tunelu obejmuje 
mostek. Pod nim wygina się betono
we sklepienie. Niewiele je widać— 
z lewej strony, od kościoła św. An
ny, jest już zasypane ziemią; z pra
wej przykrywa je długi dach. Ten 
dach akurat kończą kryć papą. Po 
dachu chodzą cieśle z siekierami. 
Tu kończy się czwarta sekcja stro
pu tunelowego trasy W-Z.

Cztery sekcje stropu miały być, 
według planu robót, skończone na 
dzień 15 grudnia. Ale echo logo, co 
się siato na kopalni Zabrze-Wschód, 
echo apelu górników o zwiększenie 
wydajności pracy dla uczczenia 
Kongresu Zjednoczeniowego, dotar
ło i na trasę W—Z. Poruszyło ży
wiej umysły i serca.

Iittynierowie kalkulowali ostroż
nie. Podobnie doradzali robotnicy: 
..Spieszmy się, ale pomaluśku. Skle
pienie tunelu to nie chodnik w Ale
jach". - Więc narada 1 - postanowię 
nie: cztery sekcje tunelu zakończyć 
na dwa tygodnie przed terminem, 
t. zn. na 1 grudnia. A cztery sekcje 
— to niemało!

Roboty nabrały tempa. Szybciej, 
więcej, dokładniej! oto odzew W-Z 
na hasło górników. Rezultat: robo
ty, przewidziane w planie na 15 
grudnia,, które uchwalono skończyć 
na 1 grudnia, zakończono 15 listo
pada. Cztery tygodnie wcześniej. 25 
dni zdobytych wytężoną pracą. Oto 
jeden z wkładów Irasy W-Z na Kon 
gres Zjednoczenia.

Drugie, od strony Warszawy, 
przęsło miało być wykonane do 25 
listopada. Skończono je I I  dni 
wcześniej. 11 listopada ostatni mon 
terzy zeszli z lego przęsła.

Przęsło piąte, od strony Pragi, 
miało być skończone w  dniu 10 
grudnia. Dziś, 18 listopada, na 22 
dni przed terminem robota dobiega' 
końca.

Olo odzew konstruktorów f mon
terów mostowych trasy W-Z na apel 
górników z Zabrza.

260 robolnrków ze wszystkich spe 
cjalności ofiarowało się stawić do 
roboty na każde wezwanie, w 
deszcz, w nocy, w święto, po to; że
by robota nigdzie nie utknęła.

Powstała Ochotnicza Brygada U- 
derzeniowa. Tam, gdzie coś „me 
klapuje", gdzie coś grozi opóźnie
niem, gdzie trzeba robotę podciąg
nąć, tam zjawiają się „uderzenfow- 
cy“. Dla nich nie ma święta 1 nie
pogody, dnia, czy nocy. Ofiarowali

się „podeprzeć** robotę i przyrze
czenia dotrzymują. Na trafie W-Z 
nie ma już niespodzianek.

Jesienny dzień jest krótki. Szyb
ko zapada mrok. W Pałacu Pod 
Blachą, w nowych kamieniczkach 
na Mariensztacie, na rusztowaniach 
dzwonnicy św. Anny, w wykopie 
tunelu — wszędzie zapalają się lam 
py. Trasa W-Z błyszczy W smu
gach elektrycznych świateł, od Pra
gi aż po Leszno, warczą molory i 
pracują ludzie

Leo Pelti

Robotnicy po w. jeleniogórskiego
Ui i. wybrali dc legatów dr  l&mij»res

JELENIA GÓRA. — Wczoraj w 
przepięknie udekorowanej sali Do
mu Kultury w Jeleniej Górze odby
ła się powiatowa konferencja zjed
noczeniowa PPR i PPS. Obrady 
zagaił w imieniu Pow. Kom. PPR. 
ob. Kaszyński. Na przewodniczące
go powołano sekretarza Miejsk. Ko
mitetu PPR ob. Bartosza.

W imieniu Pow. Kom. PPS wygło
sił przemówienie ob. Gelo, po czym 
z obszernym i rzeczowym refera
tem wystąpił przedstawiciel CKPPR 
Starowicz. Treścią referatu było 
rozwinięcie odpowiedzi na trzy za
sadnicze pytania:

1) na jakich zasadach opierać się 
będzie zjednoczenie partit, 2) jaki 
dorobek wnosi PPR do dzieła zjed
noczenia i 3) jakie najważniejsze 
zadania stawia zjednoczona partia 
do realizacji.

Referat, przerywany niemilknący- 
m oklaskami., wzbudził wielkie za
interesowanie

Przemówienie sprawozdawcze z 
działalności P.K. PPR wygłosił ob. 
Kaszyński. %

Zebrani wybrali następujących 
delegatówk na Kongres Zjednoczenio 
wy: 1) Artura Starowicza, członka

CKPPR, Warszawa, 2) Pastora z 
KWPPR Wrocław, 3) Józefa Kaszyń
skiego, 1-go sekretarza Kom. Pow. 
w Jeleniej Górze, 4) Stanisława Bar 
tosza 1-szego sekretarza Kom. fl/tiej- 
skiego PPR. Jelenia Góra, 5) Wła
dysława Kaługa, przodowniczkę pra 
cy w Fabryce „Orzeł11, 6) Stanisła
wa Rywę, przodownika pracy huty 
PWO, J. Góra.

Obrady odbywały się w atmosfe
rze niezwykle serdecznej. Udział w 
zebraniu brało kilkuset delegatów 
z całego powiatu.

WARSZAWA. W dniu 20 Om. to sali 
Muzeum Narodowego rozpoczęły się dum 
dniowe obrady Zjazdu Zw. Kompozyto
rów Polskich, na który przybyli wice
ministrowie Kultury i Sztuki Wł. Sokor 
ski i J. Grosicki. Otwarcia Zjazdu doko 
nal prezes Żarz. Gł. Zw. Kompozyto. 
rów Polskich ob. Perkowski.

MOSKWA. Jak donosi agencja TASS, 
według danych japońskich związków 
zawodowych, w Japonii strajkuje obec
nie milion robotników. Wśród strajku
jących największa ilość przypada na 
przemysł tekstylny, kolejarzy i ciężki 
przemysł.

WIEDEŃ. Min. pełnomocny w Wied
niu Stefan Kurowski wydal na część de 
legacji polskiej na kongres austriackie
go związku b. więźniów obozów koncen 
tracyjnch przyjęcie.

MOSKWA. Powołane do tycia dekre
tem Lenina z sierpnia lSflTr. radzieckie 
towarzystwo Czerwonego Krzyia obcho
dziło w sobotę trzydziestą rocznicę ist
nienia. Organizacja ta liczy obecnie vj 
swych szeregach przeszło 15 milionów 
członków.

PRAGA. Sąd państwowy w Bratysła
wie skazał na karę śmierci przez powie 
szenie czterech banderowców, którzy 
dopuścili się na terenie Czechosłowacji 
szeregu aktów terrorystycznych. Zamor 
dowali oni m. in. oficera czechosłowac
kiej służby bezpieczeństwa.

LONDYN. Do Szanghaju przybył szef 
amerykańskiej misji wojskowej w Chi
nach — gen. Barr. Przeprowadzi on kon 
ferencję z dowódcą amerykańskich 
wojsk okupacyjnych w Japonii — gen, 

| Arthurem,

Werbowanie oficerów hitlerowskich
do arm ii arabskich

NOWY JORK (PAP>. — J«k dono
si agencja Overse>a3 News, w amery
kańskich strefach okupacyjnych Au
strii i Niemiec 'Odbywa się tajne wer
bowanie b. oficerów hitlerowskich do 
armi; arabskich, walczących z pań
stwem Izrael.

B. oficerowie hitlerowscy otrzymu
ją dokumenty od niemieckich księży, 
przebywających w Rzymie w „Colle- 
gio Germanice", następnie przeprawia 
się ich za pośrednictwem misji libań-

HarB*im«sii nasiępc«ą M arshalla?!
I

Trum an powrócił rs, Florydy do Waszyngtonu
LONDYN (PAP.). — W związku z 

powrotem prezydenta Trumana z 
urlopu wypoczynkowego na Flory
dzie do stolicy USA, coraz częściej 
krążą pogłoski o ustąpieniu Mar
shalla ze stanowiska ministra spraw 
zagranicznych.

Truman przeprowadzi natych
miast po powrocie do Białego Domu 
rozmowy z Marshallem i z „wę
drującym ambasadorem" „pomocy 
amerykańskiej" dla zachodniej Eu
ropy — Harrimanem.

Przewiduje się że Marshall pozo
stanie w Waszyngtonie przez dłuż

szy czas i prawdopodobnie nie po 
wróci już do Paryża.

Obecność Harrimana w Waszyng
tonie wiąże się w tamtejszych ko
łach politycznych z pogłoskami, że 
przewidziany on jest na następcę 
jyiarshalla w Departamencie Stanu.

CI, kićf£f zrzucili »ptiiltikl«
(dokończenie ze strony 1-ej)

Zwracamy się do obradującego w 
Paryżu Generalnego Zgromadzenia 
ONZ aby ono użyło wszystkich

Wyniki oceny pawilonów WZO
Paw ilon  Wsi Po lsk i Ludowej na picrwwzym miejscu

Wystawa Ziem Odzyskanych, zbu 
dowana w ciągu 82 dni, była wspa
niałym pokazem sprawności pol
skiego robotnika budowlanego, tech 
nika. inżyniera. Była również wiel
ką rewią naszej współczesnej archi
tektury. Redakcja ..Słowa Polskie
go" ogłosiła w czasie trwania WZO 
konkurs dla Czytelników na naj
piękniejszy pawilon lub kiosk wy
stawowy. W konkursie tym pierw
sze miejsce uzyskał Pawilon Cen
trali Handlowej Przemysłu Che
micznego, drugie — Pawilon Cen
trali Handlowej Przemysłu Metalo
wego, a trzecie Pawiłon ZUS.

Pod koniec WZO Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu powołało Ko 
misję Oceny, w skład której weszli 
przedstawiciele Miuisterslwas Ko

misariatu Rządu dla Wysław i Tar
gów. Stowarzyszenia Architektów 
HP. oraz spółdzielni wydawniczej 
„Zycie Gospodarcze". Komrsj-a ta 
dokonała przeglądu 42 pawilonów 
i  23 kiosków z punktu widzenia ich 
celowości wystawowej. W ocenie tej 
kferowano się więc raczej względa
mi natury użytkowej, podczas, gdy 
w konkursie Czytelników ..Słowa 
Polskiego" główny nacisk położony

Z Mankami na F o rm o zę
Mciekają dygnitarze Cz»ng - Kas -  Sieka  

W stolicy coraz niebezpieczniej
wszystkim fakt pojawienia się więk 
szych ludowych oddziałów party
zanckich w pobliżu Szanghaju.

Sztab marynarki wojennej Kou- 
mintangu rozpoczął ewakuację 
swych biur z Nankimi na wyspę 
Formozę. Prasa naukińska stwier
dza, że baza marynarki wojennej 
Czang - Kai - Szeka w Tsing-Tao 
będzie również przeniesiona na For
mozę.

W rejonie Suczau trwają nadal 
walki. Wojska ludowe atakują na 
odcinku Kwanlungu i Kuansi o- 
raz zmierzają do przecięcia linii 
kolejowej Peiping - Tlensin.

LONDYN. — Według doniesień 
I Reutera z Szanghaju, mieście o- 
i raz w jego okolicach prowadzi się 
j gorączkowo przygotowania obronne. 
Wprowadzono ścisłą kontrolę na 

| wszystkich dw orcach oraz na szo
sach prowadzących (lo miasta. Na 
zarządzenia te wpłynął przede

był na architekturę i estetykę 
wnętrz.

Członkowie Komisji Oceny, przy- 
jąwszy jako zasadniczą punktację 
100 — przyznali najwyższą ilość 
punktów Pawilonowi Przemysłowe
mu na terenie .,A". (92.5 punkty). 
Pawilon ten, którego budowa sta
nowiła rekord pośpiechu i spraw
ności organizacyjnej — stanowi jed
nak osobną grupę, wchodzącą w 
skład Wystawy „A " i ze względu 
na swe rozmiary nie nadaje się do 
porównania ze skromniejszymi pa
wilonami terenu „B".

PAWILONY TERENU .,B“
Na terenie „B" klasyfikacja pa

wilonów przedstawia się następują
co:

1) Pawiłon Wsi Polski Ludowej 
85.7 punktów. 2) Pawilon Centrali 
Handlowej Przemysłu Metalowe
go 81.5 pkt. 3) Pawilon Centrali 
Handlowej Materiałów Budowla
nych 80.8 pkt. 4) Pawilon ZUS 79.7 
pkt. 5) Pawilon Rybactwa 77.4 pkt. 
6) Pawilon PCH 77.2 pkt. 7) Pawi
lon Dyrekcji Przemysłu Miejscowe
go 77.1 pkt., 8) Pawilon Centrali 
Zbytu Porcelany 76.9 piet, 9) Pawi
lon Centrali Handlowej Przemysłu 
Chemicznego 75.2 pkt. 10) Pawilon 
Mechanizacji Rolnictwa 73.9 pkt.

środków dla realizacji naszych po
stulatów.

Solidaryzujemy 9ię ® walką 
wszystkich postępowych i demo
kratycznych sil świata — z potęż
nym krajem zwycięskiego socjaliz
mu ZSRR na czele — o trwały po
kój, wolność i postęp Społeczny.

Byli więźniowie polityczni z ra
dością witają zbliżający 9ię moment 
zjednoczenia polskiego ruchu robot
niczego, widząc w zjednoczonej par
tii robotniczej czołowy oddział demo 
kracji ludowej, rzecznika najgłęb
szych interesów narodu polskiego, 
gwaranta pomyślnego jego rozwoju.

Rezolucję uchwalono wśród grom
kich okrzyków. Orkiestra grała bym 
ny polski i radziecki. Na podium, 
wokół prezydium z rwL Czarneckim 
na czele, zgromadzone były poczty 
sztandarowe organizacji wrocław
skich, a nad nimi wisiał wielbi tran
sparent:

„Domagamy się uwolnienia z fa
szystowskich więzień Hiszpanii i
Grecji działaczy demokratycznych'*!

ski ej oraz konsulatu egipskiego w 
Rzymie do krajów -arabskich.

Jak stwierdza agencja, w ciągu 10 
miesięcy zwerbowano 15.£*00 
i wysiano na Bliski Wschód.

N aró d  w ę g ie rsk i
c h c e  j»o fr o | c f

30 lal k P W
BUDAPESZT (API) Wczoraj w

Budapeszcie odbyły się uroczysto 
ści z okazji 30-tej rocznicy zało
żenia komunistycznej partii Wę
gier.

Sekretarz generalny partii wi
cepremier Rakosi omówił działał 
ność partii komunistycznej, spra
wę budowy ustroju socjalistyczne 
go na Węgrzech i pokojowe d .że 
nia narodu węgierskiego.

Mówca podkreślił znaczenie 
planu pięcioletniego, którego rea 
lizacja szybko postępuje naprzód.

P o g r z e b
o fia r  eksplozji

Wczoraj przy udziale ogrom
nych rzesz robotników i miesz
kańców okolicznych wsi i mia
steczek odbył się pogrzeb 6-ciu 
tragicznych ofiar eksplozji, jaka 
miała miejsce podcttM rozbraja
nia poniemieckich pocisków wy
buchowych w Piechowicach, pow. 
jeleniogórski.

W pogrzebie wzięli udział 
przedstawiciele władz z wfcesta- 
rostą Piotrowiczem na czele, 
łrzedstawiciele partii politycz
nych oraz organizacji społecz
nych 1 młodzieżowych.

N aró d  ra iiz ie c k i

prncuie dlii siebie
MOSKWA (API) W dniu 20 li

stopada rb. odbyła się w redakcji 
dziennika „Trud", konferencja 
prasowa, na której główny re
daktor francuskiego dziennika 
„L ‘ouvrier“ Fernand Leriche, po 
dzielił się swymi wrażeniami od
niesionymi w czasie pobytu w 
Związku Radzieckim.

„Odwiedziłem robotnicze rodzi 
ny, rozmawiałem z obywatelami 
sowieckimi. Zrozumiałem, że istot 
nym rysem charakterystycznym 
ludzi zamieszkujących socjali
styczne państwo jest przeświadr 
czenie, że pracują dla siebie, są 
całkowitymi gospodarzami swe- 

rgo życia — mówił red. Leriche.
Francja śledzi z wielkim zainte 

resowaniem postępy i osiąg
nięcia Związku Radzieckiego. 
Naród francuski nigdy nie pój
dzie za Blumem, Jul es Mochem 
i de Gaullem, spełniającymi roz
kazy amerykańskiego imperiali
zmu. i zaprzedającym interesy 
Francji.

Protesty w całym kraju
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WARSZAWA (PAP) — W szczel
nie zapełnionej sali ZSCh w War
szawie delegacje wszystkich kół 
Związku b. Więźniów Politycznych 
okręgu warszawskiego protestowały 
w dniu 21 bm. przeciw zbrodniom 
faszystowskim w Grecji i w  Hisz
panii.

WARSZAWA. — We wszystkich 
większych miastach kraju odbyły 
się wiece protestacyjne, kół Zwiąs-

; ku b. Więźniów Politycznych, któ- 
I rych uczestnicy potępili faszystow- 
| ski reżim gen. Franco oraz akty ter# 
j roru dokonywane na działaczach de
mokratycznych w Grecji. W uchwa 
lonych rezolucjach Zebrani zwracają 
się do gen. sekretarza ONZ Trygve 
Lie z prośbą o potraktowanie spra
wy Hiszpanii na najbliższym posie
dzeniu ONZ jako zagadnienia naj
wyższej wagi.

Proces w Sztumie
SZTUM. (PAP). W trzecim dniu 

procesu przeciwko sabotsf.ysfpm 
gospodarczym w Sztumie przesłucha 
no oskarżonych Kura szkie wieża i 
Mellera.

Kuraszkiewicz zaprzecza zarzu
tom aktu oskarżenia, jakoby kazał 
bić robotników rolnych.

Zeznający następnie osk. Meller 
przyznaje się do winy niedopilnowa 
nia przykrycia żyta w majątku 
Czernin, które na skutek tego 
zgniło.



■/ .rTO H  L B O Ł / C
"  jjacr. Red. „L ‘Action“

Akcja Mochn i de Gaulle*a
Paryż, w listopadzie

Ostatnie obrady parlamentu 
francuskiego charakteryzował dłu 
gi atak socjalistycznego ministra 
spraw wewnętrznych, Mocha, 
przeciw partii komunistycznej.

Jules Moch okrył się śmieszno
ścią wypowiadając zmyślone 
twierdzenie o obcej interwencji 
w sprawy strajków we Francji. 
Deputowany komunistyczny Lal- 
lemand zadał mu kłam w sposób 
druzgocący. Lallemand, oskarżo
ny o przekazywanie rozkazów 
z Moskwy do Paryża, nie był ni
gdy w  Związku Radzieckim. O- 
skarżenie dotyczące rzekomej po 
mocy finansowej dla górników 
zostało stworzone na podstawie

kłamliwych informacji. Wszyst
kie sumy, zebrane dla górników, 
złożone zostały przez robotników 
francuskich i górników polskich, 
rosyjskich, czeskich, angielskich, 
amerykańskich.

Ten objaw robotniczej solidar
ności międzynarodowej był we
dług Mocha, dowodem finanso
wej interwencji państw zagra
nicznych. Z takich to bajeczek 
zbudował on swój akt oskarżeni'.

Posłowie komunistyczni wysłu 
chali tych oszczerczych oskarżeń 
w pogardliwym milczeniu. Dopie 
ro nazajutrz, 17 listopada odpo
wiedzieli na nie najbardziej miaż 
dżącą mową oskarżycielską. De
putowani komunistyczni zagłębi

KLUB ODRODZENIA 1949 
D e k l a r a c j a

Zgłaszam się na członka Klubu „Odrodzenia*4 i zobowiązuję się do 
płacenia abonamentu za książki w kwocie zł 1.800 rocznie, płatnych po 
150 zł. miesięcznie, po 300 zł co drugi miesiąc lub po 900 zł półrocznie 
(niepotrzebne skreślić).

Moje prawa i obowiązki są mi znane.

(Nazwisko)

(Imię)

(Zawód)

(podpis)
Wyciąć, nakleić na kartkę pocztową i 

szawa, Daszyńskiego 14, Klub „Odro dzenia*4

(Miejscowość)

(Ulica, Nr Domu)

(Poczta, Powiat)

przesłać pod adresem: War- 
K-6660

Co drugi miesiąc dob ra  książka

Nowy rok klubowy » Odrodzenia «
Każdemu znane są w Polsce Klu

by Literackie „Odrodzenia1* i „Do- 
(brej Książki11. Klub „Odrodzenia1* 
był w Polsce swego rodzaju inowa- 
cją podejmując zadanie rozpowszech 
niania taniej i dobrej książki wśród 
jak największej liczby prenumera
torów.

Znając przedwojenną podaż 
książki na rynku . polskim, można 
stwierdzić z całą obiektywnością, że 
rolę swoją Klub Literacki „Odro- 
dzenia11 spełnił całkowicie. 17.000 
członków, otrzymujących drogą pre 
numeraty co dwa miesiące warto
ściową powieść, jest faktem niespo
tykanym w historii polskiego ruchu 
husarskiego, gdzie maksimum na
kładu najlepszych pozycji beletry
stycznych (wyjąwszy bezwartościo
we, kryminalne romanse bibliotek 
groszowych) wynosiło 5.000 egzemp- 
larzv~ X

Zoliża się nowy rok klubowy. W 
jednym z ostatnich numerów „Od
rodzenia11 ukazała się lista książek, 
które zostaną w roku 1949 wydane 
przez Klub Literacki „Odrodzenia11.

Jako pierwsza ukaże się książka 
znanego pisarza duńskiego, rybaka 
z zawodu, opisująca stosunki, panu
jące wśród chłopskiego wychodżtwa 
w Danii „Droga do życia11. Drugą 
pozycją będzie dzieło trzydziestolet
niego pisarza argentyńskiego „Ciem 
na rzeka11, traktujące o życiu ro
botników na plantacji „yerba“. Dzie 
je stanicy Wieszeńskiej przedstawi 
znakomity pisarz radziecki Michał 
Szołochow w powieści „Zorany u- 
gor11. Anna Seghers, postępowa pi
sarka niemiecka, autorka słynnego 
..Siódmego Krzyża11 odmaluje życie 
Niemiec międzywojennych w książ
ce „Umarli pozostają młodzi11. Anna 
Seghers brała udział w tegorocznym 
Kongresie Intelektualistów we Wro
cławiu.

O wypadkach pamiętnej Wielka
nocy 1943 pisać będzie Adolf Rud
nicki („Przejście11). Wreszcie autor
Murów Jerycha11 Tadeusz Breza 

Przygotowuje dla Klubu „Odrodzeń 
nową powieść „Uczta Baltaza-

Nowa komeia
Dwaj astronomowie: japoński — 

Honda i wioski — Bernasconf od- 
jednocześnie w bieżącym roku 

n°wą, jasną kometą. Otrzymała ona 
Podwójną nazwą komety Honda — 
Bernasconi

Uczony angielski dr. L. E. Cun- 
ningham obliczając elementy orbity 
eJ komety doszedł do wniosku, że 
Przeszła ona przez punkt przyslo- 
PPczny swej orbity w dn. 1-0 maja

w niewielkiej odległości od słoń 
CŁ

ra“. Opowiada ona o ludziach, któ
rzy niespodziewanie znaleźli się w 
nowych warunkach, wytrąceni z 
dawnego dobrobytu.

Jako premia zapowiedziana jest 
również siódma książka, podobnie 
jak w roku bieżącym.

Przypominamy jeszcze raz o wa
runkach należenia do Klubu Literac 
kiego „Odrodzenia": abonament
roczny wynosi 1.800 zł., może być 
płacony w dwu ratach albo kwartał 
nie. Członkowie klubu otrzymują 
co drugi miesiąc powieść w jednoli
tej, starannej szacie graficznej o ob
jętości od 200 do 450 stron.

Prócz tego członkowie klubu otrzy 
mują 20 proc. rabatu przy prenume
racie tygodnika „Odrodzenie \

węglowy:1.: Augustę Łecoeur, Ro 
ger Garaudy, Marius Patinaud i 
Gabriel Roucaute po kolei wcho
dzili na trybunę, oskarżając „so
cjalistycznego" mordercę górni
ków. Augustę Lęcoeur powie
dział: „Nie wystarczą nam roman 
se policyjne ministra spraw we
wnętrznych. Potrzeba nam dowo 
dów, których nikt nie może do
starczyć. Trzeba będzie przyznać 
się do fałszu.

Lecoeur, opierając się na ści
słych faktach, mówił o brutalno- 
ściach i zbrodniach policji Ju’ es 
Mocha. Większość parlamentarna 
różniąc się swą postawą od po
stawy deputowanych komuni
stycznych, usiłowała poprzednie
go dnia podczas przemówienia o- 
puścić salę. Wtedy Maurice Tho- 
rez zawołał: „Wczoraj wysłucha
liśmy spokojnie oszczerstw mini
stra spraw wewnętrznych — dziś 
jesteście niezdolni do wysłucha
nia prawdy". Roger Geraudy 
przypomniał wszystkie walki ro
botnicze w przeszłości i napiętno
wał obecną postawę partii socja
listycznej.

Między ofensywą antykomuni- 
; styczną i kampanią de Gaulle‘a 
I istnieje pewna łączność. De Gaulle 
: zabrał głos podczas konferencji 
I prasowej. Wypowiedzi jego były 
1 bardziej gwałtowne, niż kiedy- 
kolwiek. Zażądał on na nowo roz 

j wiązania Zgromadzenia Narodo- 
I wego i nowych wyborów. Zaak- 
! centował swe pogróżki przeciw 
instytucjom republikańskim i nie 
cofnął się przed atakiem na pre
zydenta Republiki. Wypowiedział 
się demagogicznie przeciw anglo- 
amerykańskiej operacji' w Zagłę
biu Ruhry, choć wiadomo, że on 
pierwszy opowiedział się za odro 
dzeniem Niemiec.

Jest jakaś wspólna nić, która 
łączy oba te wystąpienia. Jules 
Moch oskarża partię komunistycz 
ną, de Gzułle chce zebrać plon i 
wejść na drogę przygotowaną 
przez Trzecią Siłę.

Konszachty między gaull mem 
i obecną większością parlamentar 
ną są tak jasne, że mogą wywo
łać ze strony republikanów tyl
ko solidarny ruch. wspólną i po
tężną akcję, znoszącą zaporę prze 
ciw siłom reakcji, których koali
cja zagraża jednocześnie pokojo
wi, demokracji i niezależności na 
rodowej.

PROBLEMY CHWILI
Mie trzeba być od razu Judymem..

Wszyscy zdajemy sobie sprawę, 
że w Polsce przedwrześniowej u- 
kształtowały się dwa zasadnicze ty
py lekarzy. Pierwszy — to ofiarny 
społecznik idący ciernistą drogą dr 
Judyma z „Ludzi bezdomnych" dru
gi, będący jego antytezą — to 
człowiek, uważający zawód lekarski 
za środek do szybkiego zrobienia 
majątku.

Polska owego okresu może się 
pochwalić wspaniałymi przedstawi
cielami świata lekarskiego. Zarówno 
słynny odkrywca Zakopanego dr. 
Tytus Chałubiński, jak Kazimierz 
i Bronisława Dluscy — twórcy 
pierwszego sanatorium dla płueno 
chorych, czy też dobroczyńca tysią
ca skrofulicznych dzieci z Górki dr 
Siarzewicz — mogą imponować 
swoją bezinteresownością w podej
ściu do cierpiącego człowieka i bez 
graniczną ofiarnością.

Obok nich zarysowywały się inne 
sylwetki lekarzy. Typowym ich re
prezentantem był głośny chirurg po
znański, który nie przystąpił do o- 
peracji, mogącej uratować życie 
pacjenta, zanim nie otrzymał żąda
nego honorarium.

W drugiej wojnie światowej kad
ry lekarskie zostały mocno prze
trzebione. Obecnie Polska posiada 
8.450 zarejestrowanych lekarzy. Jest 
ich więc o wiele za mało — zwłasz
cza, że w ich rozmieszczeniu zacho-

dzi wybitna dysproporcja.
I tak na Ziemi Lubuskiej są po

wiaty, w których nie ma ani jedne
go lekarza; jednocześnie w Krako
wie na 10 tys. mieszkańców przypa
da 25 lekarzy-

Czym tłumaczyć nagminną nie
chęć w sferach lekarskich do pere
grynacji na wieś? Wydaje mi się, 
że jedną z głównych przyczyn leży 
w fakcie, iż zbyt wielu lekarzy żyje 
pod urokiem przedwrześniowych sto 
sunków. Zawód lekarski jest dla 
nich.po dawnemu przede wszystkim 
źródłem wielkich korzyści, zawodem 
w którym praca winna być opłaca
na o wiele wyżej niż dajmy na to 
praca inżyniera.

Ostatnio słyszałem zdanie kilku 
lekarzy, że w obecnych warunkach 
praktyka lekarska w ogóle się nie 
opłaca, gdyż po uiszczeniu podat
ków lekarzowi pozostaje zaledwie 
dwadzieścia parę tysięcy złotych. 
Czyż ci ludzie nie zdają sobie spra
wy, że ze znacznie niższych zarob
ków utrzymują się rodziny z licz
nym potomstwem? W imię czego 
żądają oni dla siebie specjalnych 
przywilejów?

Sądzę, że istniejące obecnie niedo 
magania na odcinku lecznictwa 
trwać będą dotąd, dopóki nie u- 
kształtuje się w Polsce nowy typ 
lekarza, Typ, który by połączył w 
sobie zalety lekarza - społecznika.
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"Cnotliwa Zuzanna"
i co z tego wynikło

MIESZKAŃCY Wrocławia za
pewne szeroko otwierali o- 
czy widząc na słupach re

klamowych jednocześnie dwa afisze 
o wystawieniu operetki Gilberta 
„Cnotliwa Zuzanna11 w Teatrze Po
pularnym — z Beatą Artemską i w 
nowej sali Teatru Ludowego — z 
Xenią Grey w roli tytułowej. Ta 
inflacja, a raczej inwazja „Cnotli
wych Zuzann11 na Wrocław miłe ma 
początki, ale koniec... może mieć 
żałosny.

„Cnotliwa Zuzanna11 miała być 
„adaptowana11 do wymogów nowej 
rzeczywistości i nowego widza. Ba 
nulna historyjka o zblazowanej ro
dzince mieszczańskiej i półświat
ku Paryża nie wiele jednak zawiera 
w sobie jakichkolwiek wartości mo
ralnych, nie mówiąc już o społecz 
nych.

Realizatorzy „Cnotliwej Zuzanny11 
na scenie Teatru Popularnego sta
rali się uwypuklić satyrę na zepsuty 
świat mieszczański, starali się uwy-

o a ó ł n c  - t t o l s h i m  h o n h u r s & m

W każdym zak ładzie  pracy -  gazetka  ścienna

W CZASIE Kongresu Zbędno 
:ze» Partii Robotni

czych odbędzie się w War- 
[ sza wie ogólno - polska wystawa i 
Ikonkurs gazetek ściennych. Komite 
(ty Centralne jednoczących się partii 
(robotniczych rzuciły hasło: ..W każ 
, dym zakładzie pracy — gazetka 
i ścienna11. Akcja ta realizowana jest 
j przez związki zawodowe, które w 
I świetlicach i w pracy kulturaino- 
l oświatowej podjęły się odpowiedział 
hiego zadania — wychowania socja
listycznego.
f Etapem przygotowawczym dla kon 
k̂ursu i wystawy warszawskiej jest 

(konkurs, zorganizowany przez wy- 
Idział kulturalno - oświatowy OKŻZ 
Iwe Wrocławiu, wespół z redakcjami 
1,,Trybuny Dolnośląskiej11 i „Uustro 
Kvanego Kuriera Wrocławskiego11, 
'które ufundowały cenne nagrody za 
'najlepsze gazetki ścienne wojewódz 
Jtwa wrocławskiego. Odbyła się też 
(W dniu 19 listopada w lokalu 
-OKZZ wojewódzka odprawa redak 
i torów gazetek ściennych, na którą 
przybyło kilkadziesiąt osób z Wro
cławia 1 całego Dolnego Śląska 

Odprawę zagaił w imieniu OKZZ 
ob. Kalz. Nakreślił on cele i zada
nia gazetek ściennych. Następnie 
dłuższy referat na temat redagowa
nia i układu technicznego tych ga
zetek wygłosił red. Rosman.

Gazetka ścienna ma stać się peł 
nym obrazem życia poszczególnych 
zakładów pracy. Treścią jej ma być 
ten materiał, którego prasa co
dzienna czy periodyczna, zajmują
ca się tylko najbardziej typowymi 
zagadnieniami czy też najważniej

szymi osiągnięciami w dziele pro
dukcji i współzawodnictwa pracy— 
nie może wykorzystać. Dlatego też 
redakcje gazetek ściennych muszą 

pozostawać w najściślejszym kon
takcie z redakcjami dzienników, 
które udzielą im wszelkiej pomo
cy i porad.

W dziale informacyjnym ogólno- 
-krajowym czy nawet ogólnoświa
towym gazetka ścienna winna ogra 
niczyć się do wiadomości jak naj- 
zwięźlejszych. Informacje w tej 
dziedzinie przynosi przede wszyst
kim prasa codzfenna.

Gazetka ścienna powinna poświę 
cać jak najżywszą uwagę współ

zawodnictwu pracy, przynosić wy
powiedzi przodowników, którzy 

dzielą się swymi doświadczeniami, 
omawiać wynalazczość robotni
ków, ulepszenia techniczne. Dziiał 
ten powinien być ilustrowany bądź 
to fotografiami, bądź też wykresa
mi. W kilku kopalniach dolnośląs
kich w gazelkach ściennych prowa
dzone są t.zw. termometry, czyli po 
prostu grafikony, obrazujące osiąg
nięcia poszczególnych górników czy 
załóg.

Zamieszczanie zdjęć przodowni
ków pracy stanowi duży bodziec w 
rjkojd współzawodnictwa. Bardzo 
dobre rezultaty w dziedzinie współ 
zawodniclwa pracy w kolejnictwie 
dolnośląskim dało umieszczenie na 
Dworcu Głównym portretów kole
jarzy, którzy wybili się w pracy 
węzła wrocławskiego.

Gazetki ścienne, powinny też wy 
dawać „nadzwyczajne wydania" w

przełomowych chwćlach fabryki, 
jak np. ukończenie planu rocznego, 
wybitne osiągnięcia poszczególnych 
pracowników. Godnym zalecenia 
jest również w gazetce, ukazującej 
się np. raz na miesiąc lub na dwa 
tygodnie, „mutowanie11 (zmiana) 
pewnych stron, przynoszących naj
ważniejsze wiadomości z terenu fa
bryki.

Gazetka ścienna powinfia też uzu 
pełnić naszą literaturę o przodow
nikach pracy, niestety — dotych
czas słabo jeszcze rozwiniętą. Książ 
ka taka, jak „3400 cegieł w 8 go
dzin11 przodownika pracy murarza 
Krajewskiego miała duże znaczenie’ 
dla podniesienia wydajności pracy) 
w naszym przemyśle budowlanym.!

Niezmiernie ważną pozycją w ga-i 
zetce ściennej jest dział krytyki błęi 
dów popełnianych na terenie zakła( 
du pracy. Ma tu też pewne pole do( 
popisu satyra, która nawet nie po-* 
dając nazwisk — może często uzdroj 
wić stosunki w zakładach pracy i. 
zmienić linię postępowania pew
nych osób. Gazetka ścienna może i, 
powinna wydobywać talenty pisar
skie i dziennikarskie.

Gazetka ścienna drukowana, po
wielana czy też pisana na maszynie 
— musi odznaczać się estetycznym 
wyglądem i mieć wszelkie zalety do 
brego plakatu propagandowego, rzu 
eająccgo się w oczy.

Konkurs na najlepsze gazet ki 
ścienne województwa wrocławskie
go zamknięty będzie w dniu 27 bm. 
Gazetki należy nadsyłać do wydzia-1 
łu kulturalno - oświatowego OKZZ.1

(ski) SŁOWO POLSKIE Nr. 322. Str. 3

pukłić dulszczyznę, zakłamanie, per
fidię, ale w rezultacie obnażyli tylko 
głupotę fabuły operetki. Prolog przed 
drugim aktem z mglistymi akcenta
mi o czerwonym sztandarze, rewolu 
cji i strajku robotników francus
kich — brzmiały jak zgrzyt żelaza 
p) szkle.

Nie, nie w ten sposób należy a- 
daptować operetki na sceny polskie, 
nie tą drogą powinni pójść realiza
torzy! Patetyczne frazesy o czerwo
nym widmie, zagrażającym Moulin 
Rouge, wygłaszane przez zawianego 
faceta w cylindrze i karnawało
wej masce na twarzy — budzą tylko 
niesmak i wywołują wręcz od wrót 
ny skutek.

Wydanie wyroku śmierci na ope
retki byłoby walką z wiatrakami, 
byłoby śmieszną pruderią, ale zosta 
wienie artystom swobodnej ręki, 
zbyt niewolnicze trzymanie się tra
dycyjnych wzorów, stanowi znowu 
— może mimowolną — apoteozę hu
laszczego nieróbstwa, nocnych kaba 
retów, utracjuszostwa i zgnilizny 
„wielkiego świata11.

„Cnotliwa Zuzanna11 w Teatrze 
Popularnym pod względem formal
nym wystawiona była bez zarzutu. 
Przede wszystkim położono duży na 
clsk na wystawę, a przez dodawanie 

'różnych „wstawek11 (szczególnie w 
1 akcie drugim), nie zawsze 'fortun
nych, starano się akcję urozmaicić. 
Beata Artemską w roli tytułowej 

i wypadła doskonale, można bez prze- 
isady stwierdzić, że nie oglądaliśmy 
jeszcze we Wrocławiu tak dobrej 
kreacji operetkowej.

Dużo humoru i dowcipnych gie
rek wniósł Chrzanowski. Golfert, na 
scenie coraz swobodniejszy, wyka
suje duże postępy w czystości i to
nie głosu.

Juk zwykle, doskonale wypadł wy 
stęp primabaleriny Stanisławskiej.

Pozostali wykonawcy — bez zarzu 
tu. (Niestety, nie mogę cytować na
zwisk z powodu braku programów, 
co przy występach gościnnych jest 
i poważnym uchybieniem).

„Cnotliwej Zuzannie11 rokować 
i można w czasie kilku występów 
wrocławskich nawet duże powodze
nie. Niestety, na sali nie będzie 
tego widza, o którego dzisiaj najbar 
dziej chodzi, a jeżeli nawet otrzyma 
on bilet przez związki zawodowe, 
nie wiele wyniesie pożytku z całego 
spektaklu. Dowcip „Cnotliwej Zu- 
zanny“ trafia tylko do pewnej kasty 
ludzi. Mógłby trafić do wszystkiej 
gdyby mniej w nim było „pikantna 
rii“, a więcej szczerego humorfi 
(jak w akcie trzecim).

Na marginesie: orkiestra zbyt
szczupła, zbyt jazzowa, powinna 
zgrać się lepiej z zespołem, a arty
ści — pomimo, że występują we 
Wrocławiu — powinni jednak nau
czyć się lepiej swych ról ł ściszyć 
lrochę suflera. L. G.



i^ichiniki z Ł«tlzii(
Są ludzie, których to już irytuje. 

Bo jakże? Daliśmy łódzkiemu ogro
dowi zoologicznemu w depozyt zwie 
rząta z Wrocławia i słychać, że 
wyjdziemy na tym jak Zabłocki na 
mydle. Mamy tam jeszcze barwną 
zebrę, cudne flamingi, aligatora, 
strusia amerykańskiego i afrykań
skiego, mamy afrykańskiego mara
buta, ptaka najbardziej ponurego z 
ponurych, pawiany i cudo — sędzi
wą, 48-letnią hipopotamicę, zna
mienną tym, że przekroczyła dawno 
wiek, jaki spotyka się u tych zwie
rząt w niewoli.

Żeby nam łódzki ogród zoologicz
ny miał nic z tego nie zwrócić — o 
tym mowy nie ma. Ale żeby po roz 
mnożeniu u siebie flamingów miał 
twierdzić, że my do tych flamingów 
żadnego prawa nie mamy, bo nasze 
nie dotrwały do czasu zwrotu — to 
już zakrawa na zbytnią chciwość. 
Nie można przyznać Lodzi prawa do 
tego rodzaju „dobrodziejstwa inwen 
tarza", bo Łódź miałaby właśnie ca
le „dobrodziejstwo inwentarza4* * *, a 
Wrocław'... żadnego inwentarza.

To samo z pawianami. Namnożyło 
im się coś 20 sztuk, a nam chcieliby 
zwrócić 4 emerytów. Kalkulacja ta
ka nie grzeszy przyzwoitością...

Dodajmy: ogród łódzki jest najbo
gatszy w Polsce: tylko on ma sło
nia. ma tygrysa, panterę, 7 lwów. 
Bogacz! I chciwy jak bogacz.

Na prosty rozum połowa przychów 
ku. zrodzonego z obcych rodziców 
należy się nam. Żaden hodVvca 
prywatny nic powinien mieć więk
szych pretensji.

Ciężko jest rachow ać się z Łodzią...
SUŁEK

mm soi oleum, i  iwzgsMcn
Młodzież pracująca o prawach i obowiązkach

Dużą salę OKZZ przy ul. Mazo
wieckiej wypełniła wczoraj pracują
ca młodzież miasta Wrocławia. Ce
lem zebrania było omówienie zagad
nień pracującej młodzieży i poin
formowanie o jej prawach i  obo
wiązkach.

W referacie wygłoszonym na zebra 
niu przez przewodniczącego Zarzą
du Miejskiego ZMP Wegnera, potę
piono wyzysk młodzieży przez 
nieuczciwych i aspołecznych praco
dawców

Minęły już czasy—podnosili mów
cy — gdy mistrz był panem i wład 
cą ucznia, czy terminatora, gdy ro
bił z uczniem co chciał, używając 
go do prac nie mających z nauką nic 
wspólnego. Uczeń, to nie chłopak 
do wszystkiego, to przyszły rzemieśl 
nik — budowniczy naszego kraju. 
Im prędzej się usamodzielni, tym 
wcześniej będzie mógł stanąć do 
pracy.

Uspołeczniony mistrz czy praco
dawca powinien być dla ucznia, czy 
młodocianego robotnika — miłują
cym ojcem. Ojcem, który poradzi, 
pouczy, pomoże, a gdy 1 zajdzie po

hotatnik wrocławski

trzeba, skarci, ale nie kijem, tylko 
słowem. Dobrze jest, gdy pracodaw 
ca utrzymuje ścisły kontakt z rodzi
cami, lub opiekunami swoich młodo 
cianych pracowników. Szczególnie 
w tym wypadku jest to wskazane, 
gdy uczeń jest leniwy. Bo i tacy 
się zdarzają.

Zr.TP ostro wystąpi przeciwko 
wszystkim tym pracodawcom, któ
rzy nie przestrzegają praw, przysłu 
gujących młodocianym pracowni
kom, jak np. zwolnień do szkoły, 
godzin pracy, ubezpieczeń społecz
nych, nie wydają ubrań ochronnych 
i t.d.

W dyskusji zebrani wypowiadali

się o swych warunkach prący. Pad
ło kilka uwag krytycznych na temat 
postępowania mistrzów. Sprawy te 
zostaną niewątpliwie obustronnie 
rozpatrzone. ZMP staje w obronie 
młodzieży pracującej, nie będzie jed 
nak tarczą dla leniuchów.

Na zakończenie uchwalono rezolu
cję, w której czytamy, że młodzież 
m. Wrocławia, pracująca w przemy
śle, rzemiośle, handlu i spółdziel
czości oświadcza, iż walczyć będzie 
przeciwko wszystkim objawom wy
zyskiwania młodzieży pracującej i 
w tyrp celu postanawia przystąpić 
do ścisłej współpracy ze Związkiem 
Młodzieży Polskiej. (Jur.).

p ierw szy  apeS s ta n ę ło  510 -C IO
Pow stało stowarzyszenie księgowych we W rocław iu

O  Kiwają ludzie głowami" gdy pa
przą na gmach Teatru Wielkiego. 
Front od ul. Świdnickiej jest odświe
żony, ele^ przy nim trzy pozostałe 
ściany teatru wydają się teraz jeszcze 
brudmciszt, jeszcze bardziej zniszczę 
>ve. — C;emu nie remontujecie da 
— pj fcmy dyr Waldena. Odpow’ ■ ?e 
wymówi; m gestem, trąc paW  wielki 
o ysk * żujący.

CJi Za pól roku — powiadają kierów 
cy taksówek będą pierwsze nowe licz 
niki. Do wyrobu przystępuje pewna 
fabryka w Łodzi. Ale kiedy dotrą do 
Wrocławia — nikt jeszcze nie umie 
powiedzieć.
‘ O  Jeszcze dużo baraków jest we 
Wrocławiu — oświadczył szofer taksów 
ki, gdyśmy go pytali, czy ostatnie wy 
kłady milicjantów z nauki chodzenia 
po ulicy dały dobre rezultaty. Dosad
ne wyrażenie usprawiedliwia się tym. 
że pewna część mieszkańców nie wy
kazała zrozumienia dla zasad zachowa 
hia się w dużym mieście i wciąż s*pra 
wia dużo kłopotu szoferom, targając 
im nerwy.

20 zl za autobus — to za drogo 
zs autobusem z Placu Trzeb
niitiklego na Karłowice. Czytelnik, wy 
powiadający tę o-pinię uzasadnia ją: 
fiiułoibus ma małą frekwencję.o Zbieramy złom — takie hasło rzu 
•i-iła młodzież bursy Szkoły Przemyśle 
ivej przy fabryce Wielkich Maszyn 
Elektrycznych. W ten sposób teren w 
pobliżu fabryki będzie oczyszczony ze 
złomu, huty dostaną surowiec, a za 
pieniądze uzyskane z pracy poza go
dzinami, ufundowany będzie sztandar 
Zjednoczonej Partii. Do apelu bursis 
ków przyłączyła się zełoga fabryki.

o Jeden dzień na gruzach postano
wiła przepracować załoga Browaru 
Piastowskiego. Pracę podjęto w ra
mach współzawodnictwa przedkongre 
sowego.o Brakuje mleka we Wrocławiu, 
na czym cierpią rodziny obarczone 
dziećmi. Oddz. Centrali Mleczarsko-Jaj 
Czarskiej postanowił wobec tego zwię
kszyć dowóz mleka z województwa 
poznańskiego, aby ilość rozprowadzone 
go przez oddział mleka zwiększyć do 
20 tys. litrów. Niezależnie od tego 
miasto będzie zaopatrywane, jak do
tychczas, przez drobnych producentów 
wiejskich.

Q  Jaja konserwowe po 22 zł za sztu 
kę w najbliższych dniach rzucone bę
dą na rynek przez PCH. Centralę Mie 
ozarsko - Jajczarską i firmy prywat
ne.

lo stypendiów po 4.000 zł mie
sięcznie i 30 stypendiów w wysokości 
od 1000 do 3 tys. zł przyznał Komitet 
Stypendialny Izby Przemysłowo-Han 
dlowej dla studentów wyższych szkół 
zawodowych i uczniów średnich szkół 
zawodowych.

Otwarcie sezonu w sali teatral
nej Domu Kultury przy ul. Łowiec
kiej. obliczonej na 1200 miejsc, nastąpi 
przez wystawienie operetki „Cnotli
wa Zuzanna14 pod kierownictwem 
Kseni Grey. Jak wiadomo obecnie 
tę operetkę wystawia zespół warszaw 
ski.

f2i Bibliotekę z 230 książek przeka
zało Kuratorium kołu ZMP Nr. 4 
przy Państwowej Fabryce Wagonów 
Jest to zaszczytne wyróżnienie, bo bi
blioteka przeznaczona była dla najle
pszego koła ZMP.

Księgowi Wrocławia osiągnęli wielki 
sukces,, organizując w krótkim czasie 
Oddział Stowarzyszenia Księgowych w 
Polsce, ktć »go liczebność przewyższała 
wszelkie przewidywania. Sala Izby Prze 
mysłowo-H ndlowej ledwo pomieściła 
zainteresowanych Można określić obec
ność 236 osób — jako nadkomplet.

Ze sprawozdania okazało się, że Od
dział skupia w lej chwili 310 członków.

Przeprowadzone wybory dały wynik 
następujący:

Do Zarządu weszli: dr W. Bartyński, 
mgr R Dediówna, M Dietrich, dyr C. 
r-.ynkowski, C. Krasowski, R. Nowacki, 
mgr. R. Pióro, prof. Skowronek, prof. 
Jan Treter, N. Wyczółkowski, Z Za-

wadzki. Jako zastępcy: J. Bartmińska, 
E. Kloch, W. Kosmalski, H. Obecny, 
mgr. E. Rogowski.

Do Komisji Rewizyjnej: T. Mendel, 
jako przewodniczący, S. Epler, M. La
skowska, jako zastępcy T. Dale, T. Mi- 
choński.

Sąd Koleżeński tworzą: Wł. Altyński, 
dr Jan Blum, Fr. Sojka, zaś jako za
stępcy: Amelia Noskowiak, M. Plewko.

Delegatami na Walne Zgromadzenie 
zostali wybrani: dr W. Bartyński, C. 
Krassowski, N. Kuchar, R. Nowacki, N. 
Wyozólkowski.

Wybrane władze Okręgu Wrocław
skiego dają gwarancję, że liczba człon
ków przekroczy niezadługo 400 osób.

Teatru
TEATR W IELKI — poniedziałek dn. jj 

bm. godz. 19-ta „Wyspa Pokoju". 
TEATR POPULARNY  — poniedziałek ą 

bm. godz. 19-ta — „Cnotliwa Zuzanna*

„FOTOPLASTIKON" — ul. Gen. SwieN 
czewskiego 27 — wyświetla codzienni* 
„DZISIEJSZA PALESTYNA- •

Kina
„Śl ą s k .” — ul. Świerczewskiego $ 

„Siostra lokaja" (amer.) godz. 15,15* 
17,45 1 20.

„WARSZAWA” — ul Fredry 16, „zie. 
lone lata" (amer.), godz. 15,15, 17̂
1 20,15.

„ SC A L A ”  — nieczynne z powodu re, 
montu.

,,P O L O N I A ”  — Kino Młodzieżowe — m, 
Żeromskiego 53 „Dzieci kapitana Gran 
ta" (radź.) — godz. 16,18 i 20.

„ PIONIER” — Program aktualności <j0 
dnia 26 bm. — Polska Kronika Filmo. 
wa nr 47/48. — Przegląd Sportowy ni 
12/48. — Orzeł bielik — Meteoryty H 
w godz. 15, 16, 17, 18, 19 i 20 (ul. Sta» 
lina 71).

„ T Ę CZ A” — ul. Kościuszki 177 — „Skriy 
dlaty dorożkarz" (radź.) godz. 16, u 
i 20.

„ F A M A ” — Psie Pole — „Statek pułap
* ka" (radź.) w dni powsz. godz. 19ta, w 

niedz. godz. 16, 18 i 20. Czynne w piąt- 
ki, soboty i niedziele.

Tylko w hurtowniach PCH
kupu ją  sklepy ntąkę i kaszę

»Colloquium Mathematicum«
rozchodzi się z W roc ław ia  “na cały świat

Wyszedł świeżo we Wrocławiu 
3-ci zeszyt czasopisma „Colloqui'um 
Mathematicum'4, wydawanego przez 
^aatemalyków wrocławskich, pod 
redakcją prof. Edmunda Marczew
skiego, przy współpracy prof. B. 
Knastera, prof. H. Steinhausa i 
prof. W. Ślebodzińskiego. Zeszyt 
zawiera prace, zagadnienia i noly 
matematyków polskich, francuskich, 
amerykańskich, duńskich, argen
tyńskich i in.

Czasopismo dociera do wszystkich 
środowisk matematycznych na świe 
cie i wzamian za nie wrocławscy 
matematycy otrzymują kilkadziesiąt 
czasopism naukowych z różnych 
krajów Europy i innych części 
świata. Instytut Matematyki jest 
jedną z tych placówek, której o- 
gromny zasięg [ znaczenie uprawnia 
Wrocław do przyznania mu tytułu 
„ośrodka naukowego4'.

Wzorowy żłobek dzienny
przy ulicy Szkolnej

We wtorek dn. 23 bm. o godz. 
12.30 odbędzie się uroczyste otwar
cie żłobka dziennego, mieszczącego 
się przy klinice pediatrycznej Uni
wersytetu Wrocławskiego.

Żłobek mieści się w baraku szwaj 
carskim, ofiarowanym wraz z ca
łym urządzeniem przez fundację 
„Don Suisse44. Barak jest zmonto
wany na terenie przylegającym do
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kliniki przy ul. Szkolnej przez inży 
nierów i pracowników tej fundacji 
i na jej koszt. Wzorowy żłobek bę
dzie terenem praktyki dla studen
tów medycyny i pielęgniarek. Bę
dzie on nazwany imieniem szwaj
carskiego profesora Emila Feera, 
b. profesora pediatrii na uniwersv 
iec>e w Zurichu, z uwagi na jego 
wielkie zasługi, jako wykładowcy 
licznych rzesz polskich lekarzy-pe- 
diatrów oraz kilku profesorów pe
diatrii w Polsce, (mz)

N=* podstawie zarządzenia Komi
sji Nadzoru nad rozdziałem mąki 1 
przetworów zbożowych przy Prezy
dencie miasta, Zrzeszenie Kupców 

polskich podaje do wiadomości 
swoim członkom:

1) Make pszenną i żytnią wszel
kich gatunków (50. 72, 80 proc. i ra 
zowa) oraz kaszę jęczmienną (sieka 
ną, perJówkę 1 pęcak) mogą deta
liczne sklepy spożywcze zakupywać 
tylko i wyłącznie w hurtowniach 
PCH. znajdujących się we Wrocła
wiu pod następującymi adresami: 
Klęczkowska 15, Kurkowa 14. Robot 
nicza 8, Świdnicka 8. Dworcowa 4. 
Mikołaja 77.

Ani mąki ani kaszy pod rygorem 
wysokich kar pieniężnych nie wol
no kupować ani w hurtowniach pry 
walnych, ani u wieśniaków, ani bez 
pośrednio w młynach Nie wolno 
również kupować tych artykułów 
w Spotem.

2) W wypadku, gdyby hurtownia 
PCH odmówiła sprzedaży mąki czy 
kaszy należy o tym natychmiast do
nieść do Zrzeszenia Kupców oraz 
do Komisji Nadzoru — tel. 28-41 
wewnętrzny 68, referent Zaiot i do 
kierownika młyna „Maria“ Bere
zowskiego, tel. 232 przez 9..

3) Mąka \ kasza wydawane będą 
bądź w workach jutowych względ
nie lnianych, bądź w torbach pa
pierowych. Zasadniczo każdy od
biorca powinien do hurtowni zgła
szać się po zakup towaru z własny 
mi workami (na wymianę).

4) Każdy worek mąki lub kaszy 
musi bvć zaopatrzony w etykietę 
młyna 2. którego towar pochodzi, 
na której musi być odnotowane da
ta przemiału, zaworkowania oraz 
data sprzedaży towaru detaliście. 
Worków bez etykiet przyjmować 
nie wolno. W wypadku, gdyby na 
etykiecie nie było daty sprzedaży, 
należy żądać by fakt len odnotowa
no na fakturze.

5) Dla sprzedaży bieżącej detali- 
sta może w własnym sklepie mąkę 
czy kaszę przesypać z oryginalnego 
worka do worka własnego, skrzyni 
lub pudla ? tym jednak, że przy 
lej skrzyni czy pudle musi się znaj
dować właściwa etykieta z worka 
oryginalnego

6) Każdy spożywczy sklep deta
liczny oprócz zapasu do bieżącej

sprzedaży musi poza tym posiadać 
na składzie stały zapas mąki lub 
kaszy, co najmniej na 5 dni a naj
mniej 1 worek mąki pszennej 72% 
i 1 worek kaszy. Zapas ten musi 
być utrzymywany w workach ory
ginalnych z etykietą 1 przesypywa
ny być może dopiero, gdy idzie do 
bieżącej sprzedaży.

7) Prywatne hurtownie spożywcze 
i kolonialne nie mogą odsprzeda
wać detalistom spożywczym ani mą 
ki ani kaszy.

Nocne djjżurn aptek
Pod „Zgodą" — ul. Witosa 47 

„  „Murzynem" — Pląs Solny 3 
1, „Mewami" — Partyzantów 25 

„Piastowska — Nowowiejska 25

Znów pod nulem
Wczoraj w godzinach południo

wych, koło Dworca Głównego, samo
chód osobowy potrącił 16-letndego Wi 
która Legendowi cza. Po udzieleniu 
pierwszej pomocy lekarz Pogotowia 
odwiózł ogólnie potłuczonego do szpi
tala 0.0. Bonifratrów.

J o d y n ą
40-letnia Anna Marków, zam. przy 

ul. Kraszewskiego 0, napiła się jody
ny. Przybyły w porę lekarz Pogoto
wia udzielił jej skutecznej pomocy.

Desperatkę odwieziono do Szpitala 
S. S. Urszulanek.

Jeszcze 11-d e
Zapowiadane oziębienie nastą

piło dopiero wczoraj wieczorem.
W dzień temperatura wzrosła 

jeszcze do 11 stopni.
Dziś w dzień — pogodnie. Po 

południu wzrost zachmurzenia.

W  n a s z u m  Z O O

Susly już śpią, zaskrońce ziewają
Jeszcze nie jest bardzo zimno, ale 

susły, jeże i żółwie błotne zapadły w 
sen zimowy. Śpią — jeśli można tak 
powiedzieć — bardzo wolno. Susei 
na przykład wypuszcza oddech co mi
nutę. I zaskrońce już stały się ocięża
łe. Chce im się spać

Niezwykle ożywił się wczoraj leni
wiec. Nieustannie przesuwał się pod 
gałęziami na swoich sierpowa tych pa 
żurach, niczym telefonista na „slupoła 
za©h“ . Zaniepokoiło to 4 studentki, 
które pobiegły z alarmem do dyr. Łu 
kasze wieża. Dyrektor ogrodu zmieszał 
się nieco i objaśnił, jest to rzecz nor
malna. Leniwiec raz na tydzień opróż 
nia kiszki. Chwila ta pewnie nadeszła, 
ale na widok wielu ludzi w ptaszar- 
ni czuje się widać skrępowany...

*  *  *

Ogród zoologiczny nie może się u- 
skarżać na brak protektorów, którzy 
chcą mu ofiarowywać lisy i samy. Od 
tych darów ogród się wykręca, bo a- 
kurat ma dość tych zwierząt. Za to 
nikt nie zgłasza jelenia oraz łani da
niela, a te okazy właśnie są potrzeb
ne . Daniel usycha z tęsknoty.

*  *  *

Ludzie z błot mazurskich skorzy są 
do obietnic. Obiecują łabędzie, orły, 
ale jakoś nic z tych obietnic nie wy
chodzi. Obiecał ktoś nawet muflona 
(dzikiego bar a na).

* * *
Leniwce mają bogate koligacje. W 

Argentynie, w pewnej grocie znale
ziono szczątki leniwca dwukrotnie 
większego od słonia. Co ciekawsze — 
pochodzi on z okresu, gdy człowiek 
już zamieszkiwał ziemię.

*  *  *

Słoń będzie na wiosnę. Sprowadzi 
się go z kredytów przyznanych przez 
MRN. Przyjedzie z Holandii razem z 
dwoma tygrysami bengalskimi, 2-ma 
lampartami, 2-ma niedźwiedziami ma

lajskimi, z flamingami, mrówko jadem, I 
przyjadą też bażanty „oLśniaki", tak 
barwne, jakby były okryte kolorowym 
staniolem.

• *  *

Koczkodany (nie wiadomo dlaczego 
ta nazwa stała się przezwiskiem) nie
bawem zjadą do Wrocławia. Ciało 
tych małpek mierzy około 30 cm. twa 
rze mają czarne i białe faworyty, s 
odznaczają się wielką ruchliwością, 
temperamentem i gracją. Spodziewane 
są też papugi — takie jak Amazonkal 
czerw ono czelna — i gatunek Żakol 
szara z czerwonym ogonem. Jest tol 
królowa papug w dziedzinie... gadul-l 
stwa lub — jeśli kto woli — paplani-l 
ny. Nazywają ją też paplą.

* * *
Korzystając z ładnego dnia, tapirj 

wielbłądy, osiołki, sarny opuściły zi-J 
miowy domek, aby oglądać zoologicz-l 
ną publiczność wrocławską. W domuj 
zostały tylko małe dzikie świnki ..pe| 
kari" (biją rekordy, ale tylko w dzieł 
dżinie... rękawiczek). Dozorca ogrodu] 
objaśnia, że gdy tapir ma ..wychod-j 
ne“ , pekari muszą siedzieć w domuj 
bo te maleństwa nie mają sympatii 
do tapirów. a są tak ezupume, że mej 
głyby uszkodzić ten duży eksponat O- 
grodu Zoologicznego.

• * •
Trzy dni temu przyszedł do dyrek

tora ogrodu dozorca i rzekł:
— Mam ciężkie zmartwienie. Samce 

wi ,,pekari" robi się wrzód.
— W którym miejscu? — spytał dy 

rektor.
— Na grzbiecie, w. tylnej części.
— Cudowne, wspaniałe! — wykrzyl 

nął dyrektor.
— Z czego pan się cieszy? — spyta 

dozorca, patrząc z podejrzliwością ni 
nieoczekiwany wybuch pryncypała.

— Ba to nie wrzód. To w ten spo 
sób ujewnia się nabrzmienie gruczołu 
Samczyk się kocha, (wd)
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23 LISTOPADA 1948 R. (WTOREK*
5,10 Sygnał. 5.15 Streszczenie wiad. 

por. 5.20 Konc. por. dla świata pracy.
Gimn. por. 8,10 Dzień. por. 6,25 

Muz. por. 8.50 Program dnia. 7.00 Wiad. 
dzień. por. 7,15 Przegląd prasy stoi. 7,20 
Muz. por. 8,0o Poradnik prakt. „Opie
lą  nad dzieckiem". 8,10 Muz. por. 8.30 
„Uliczka Klasztorna *, powieść radiowa. 
1.45 Muz. poi. 9.15 Inf. ogólnop. 9,20 
Skrzynka PCK. 9.30 Wszechnica Radio
wa. 9,50 Program na dziś. 11,57 Sygnał 
i hejnał. 15.04 Wiad. poł. 12.20 Na swój 
ską nutę. IM5 Aud. dla wsi. 14.30 Muz. 
lud. 14 *S Wyjątek z książki ..Krawędź “. 
u 50 Wiad. wróci. 14,57 Inf. Radiof. 
Przewód. 15,00 Inf. Polski Pld. 15,15 Ak

tualia z Wrocł. 15,25 Muz. operetkowa. 
15.30 „Historia kartki papieru", aud. sł.- 
muz. 15,50 Muz. popul. 16,00 Dzień, po- 
pol. 15.30 „Feliks Nowowiejski", aud. 
sl.-muz. 18,5G Pog. Tow. Przyj. Żołnie
rza.* 17,00 Konc. rozrywk. 18,00 Lekcja 
jęz. ros. 18,15 Śląskie pieśni lud. 18,30 
Arie i pieśni. 18,50 „Śmierć Mariana No
wotki", pog. 19.00 Aud. z okazji zjedno
czenia partii. 19.40 Wszechnica Radiowa. 
W.oo Dziennik wiecz. 30,30 Muz. 21.00 
konc. symf. 22,10 Mozaika muz.- 22,45 
Muz. tan. 13,00 Ost. wiad.

Hlowoolwariii

PRACOWNIA
KR AW IE C K A

przy ul. Pom orsk ie j 15
Mistrz krawiecki z ukończoną 

szkołą kroju Akad. Londyńskiej. 
11000 Rynkowski

Ofiaruje swą pracę samodzielny

Buchalter - bilansista
byiy skarbów iec. ale tylko we Wro
cławiu lub wyjazdy inspekcyjne.

J. Pietrzyk
ul. Chrobrego 18 m. 4 

11020 Wrocław 4

Miejski kom itet 
Odh udowy Wars la n y  

w Ś w id n ic y
Powiadamia Obywateli miasta, 

że konto w B. G. S. Nr 179 zostało 
zlikwidowane z dniem 18 listopada 
1948 r. jeduocześnie otwarte zostało 
konto 1130 w K.K.O. w Świdnicy.

Prosimy o przekazywanie przele
wów i składek na w-w konto.

11015

KOM UNIKAT
Ubezpieczalnia Społeczna w Legnicy podaje do wiadomości, że zgod

nie z okólnikiem Zakładu Ubezpieczeń Społecznych w Warszawie Nr 
160 z dnia 8.X I.1948 r znak: 213-01-336Ł przystępuje do rozdawnictwa 
-.sprawek niemowlęcych pracownicom rolnym, poczynając od dnia 
1 .XII.1948 r.

Wyprawki niemowlęce otrzymywać będą pracownice rolne oraz 
członkinie rodzin pracowników rolnych które będą w dniu 1.X II.1948 r. 
w dziewiątym miesiącu ciąży, lub urodzą dzieci po dniu 30-go listo
pada 1948 r.

Nadmienia się. że na dzieci urodzone przed wyżej wskazanym ter
minem wyprawki niemowlęce pracownikom rolnym wydawane nie będą.

UBEZPIECZALNIA SPOŁECZNA 
K-6G94 W LEGNICY

OGŁOSZENIA DROBNE
2-MIESIĘCZNE wilki do sprzedania 
Wrocław, ul. Wygodna 12a sklep. 10947

HANDLOWB

PASY transmisyjne ..Belatta*’ 1 parcia
ne wszystkich szerokości dostarcza każ
dą ilość Biuro Techniczne. Wrocław, 
św. Wincentego 25, tel. 35-30 K 6541

>KT PRZEWOZY to 
warów, olać Solny 
9 telef. 35-81

K 6340

MEBLE, komplety, pojedyncze w wie- 
k-m wyborze sprzedaje sklep Stalina 
nr 131. 11062

ZIMNF ognie oraz świeczki choinkowe 
dn.f arcza firma „MERKURY" Kraków, 
Stralomsks 10. tel 566-15 K 5315

MEBLE kupno-sprzedaż oraz urządzenia 
b:umwe Wrocław, Ruska 29 K 6365

KREŚLARKI stół automat, (patent ang..) 
mskromłerze, meble luźne sprzedam: 
Szczytnicfca 51 m. A. 10931

OPONĘ samoch. 16 x 756 kupię. Pomor
ska 43 Andrzejewski. 10936

KUPIĘ serwis obiadowy kompl. kawa 
mokka najchętniej erem z brzegiem 
złotym. Zgłoszenia ..Słowo Polskie" pod 
„Serwis". 10S49

SKLEP — warsztat odstąpię za zwro
tom kosztów remontu. Zakład Elekto- 
technicrny Wrocław, ul. Wygodna 12a.

10946

OBLIGACJE Pożyczki Odbudowy Kra
ju kupimy. Płacimy połowę wartości 
nominalnej. Wysyłać zaliczeniem poczto 
wym WSPÓLNOTA* Kraków Plac
Wsz- tkich Świętych 3. K66S2

LEKARZA dermatologa poszukuje ko
smetyczka do spółki. Oferty „Słowo Pol 
skie" pod „Lekarz". 10985

SPRZEDAM korzystnie 66 drzwi poko 
jowych 200 x 95. nowe. suchy materiał. 
Tomas Ryszard, Krzywa k Chojnowa, 
powiat Złotoryja. K 6680

Miejski
Zakład Stolarski
Wrocław, ul. TraugutU nr. $«5 

Tel. M-44

zakupi zaraz

kompletni; prasę
do brykietów z napędem.

10990

Dyrekcja Szpitala Miejskiego
/

m  Z ą A f c o « » f c a c k  Si.
zaangażuje

«»d dnia i grudn ia  8 roku

dwu lekarzy - asystentów
Uposażenie wg. nowej tabeli płac dla personelu szpit. 

Mieszkanie zapewnione. Dodatkowo jest do objęcia stanowi
sko Lekarsa U.8. oraz praca w Ośrodku Zdrowia.

Dyrektor Szpitala dr. B. Włter K 64571

Kupcy!
C e n n i k  maksymalny na 
sery obowiązujący od dn. 
22 listopada 1048 roku
na miasto Wrocław i po
wiat wrocławski do ode
brania w Zrzeszeniu Kup
ców Szewska 5 k-6693

ZGUBIONO kartę RKU wydaną prze1: 
Grodzisk Mazowiecki na nazwisko M - 
ziński Stanisław. 10978

UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód toż
samości konia Nr 039094 wydany na na
zwisko Stanisław Schmidt, Strzelin, ul. 
Staromiejska 28 k  6619

ZGUBIONO zaświadczenie RKU Wro
cław, odcinek zameldowania. papiery 
przesiedleńcze na nazwisko Kiełbasa Ta 
deusz. 10938

Ośrodek Szkolenia Zawodowego 
Przemysłu Metalowego

WROCŁAW, ul. Poznańska 18/24

z a a n g a ż u j e  n a t y c h m i a s t :
2 wychowawców oifodzie^y do Bursy

i liuchaitcra kwa lifikowanego
z długoletnią praktyką

Warunki płacy w-g siatki płac Min. P. i H. 
Zgłoszenia przyjmuje Biuro Personalne Ośrodka. K-6604

ZGUBIONO kartę RKU Wrocław na na- , 
zwisfeo Przygoda Stanisław. 110311 L O K A L E

SKRADZIONO świadectwo ślubu, ksią
żeczką mistrzowska na nazwisko Doley 
Elżbieta. 11029

ZGUBIONO świadectwo ukończenia szko 
ły zawodowej, zaświadczenie ślusarskie, 
książkę wojskową, odcinek zameldowa
nia na nazwisko Flaszczyński Ignacy. 
Oborniki Śląskie, ul. Trzebnicka 38 m. 1

11012 |

SOLIDNY pan poszukuje jednego lub 
2-ch pokoi. Zgłoszenia do Słowa Poi- 
skiego pod „Solidny**.________  10896
POSZUKUJĘ mieszkania, dwa pokoje,
łazienka, wszelkie koszty zwrócę. Wia
domość: „Bombonierka" ul. gen. Swier 
czewskiego 5 5 . _______________ 10910

ZGUBIONO legitymację szkolną na na
zwisko Czarnecki Ludwik. 10989

SKRADZIONO dowód osobisty, 2 dowo
dy tożsamości koni, legitymację Samo
pomocy Chłopskiej, tytuł własności na 
nazwisko Molik Józef, Wieś Raków, 
gm. Prźeziołąki pow. Oleśnica. 10995

ZGUBIONO kartę rejestracyjną RKU 
Legnica, na nazwisko Mikołajewski Ste 
fan. K 6647

-  \ ’
SPRZEDAM samochód czterodrzwiowy 
..Tatrę** — potrzebny lakier — tapicer- 
ka. Legnica Sadowa 1. zegarmistrz.

K 6675

POSIADAM 2 ciągniki i przyczepy 
skrzyniowe 5 i 6 ton, przystąpię do spół 
ki wzgl. całość wydzierżawię. Oferty z 
podaniem warunków PAP Poznań. Miel 
żyńskiego 3 nr 392i. K 6683

SPRZEDAM meble i odstąpię mieszka
nie za zwrotem kosztów remontu. Zgło
szenia: Słowo Polskie Nr 015. 11016

MEBLE dwóch pokojów, kuchni przeno
sząc się sprzedam. Zgłoszenia ..Słowo" 
„60.000". 11030

ZGUBY KRADZIEŻE

SKRADZIONO czerwone prawo jazdy, 
legitymację służbową, dowód osobisty, 
zaświadczenie RKU Zakopane Baran Ja 
kób. pieniądze proszę zatrzymać, doku
menty zwrócić na adres Sępolno, ul. 
Owrzei 9/4. 10984

ZGUBIONO legitymację Szkoły Zawodo 
wej Legnica na nazwisko Mackiewicz 
Lech. K 6676

ZGUBIONO wniosek o przyznanie, pra
wo własności, wydane przez Urząd O-
siedlończy. Legnica, na nazwisko Kukla 
Maria. K 6679

ZAGUBIONO dowód osobisty i legity
mację Opiekuna Społecznego na nazwi
sko Lanibrecht Aleksandry, Legnica.

K 6681

ZGUBIONO kartę rejestracyjną wydaną 
przez RKU Żywiec na nazwisko Su- 
dzich Józef Giełczyce, pow Grodków.

K 6688

POSAD POSZUKUJĄ

4-POKO JO WE, komfortowe Olsztyn z 
meblami lub bez zamienię Wrocław. 
Zgłoszenia Warszawa Racławicka 17 m. 2

K 6621

KRAWCOWA, egzamin czeladniczy, po
szukuje pracy. Zgłoszenia: Wrocław.
Kluczborska 21/14. 11005

EKSPEDIENTKA branża spożywcza, u- 
kończone 8 klas szuka posady. Zgłosze
nia „Słowo Polskie pod „Wera". 10979

WOLNE POSADY

DZIEWIARZE potrzebni do pryw. f-my 
„Śląska Tkanina" w Dzierżoniowie. 
Zgłoszenia: Dzierżoniów ..Śląska Tkani
na" ul. Garncarska 6. 10?1*

POMOC domowa z referencjami do 3-ch 
osób potrzebna. Wiadomość — Świer
czewskiego 48 (Sklep). 10961

OD ZARAZ potrzebna karmieielka 
ewent. pielęgniarka. Legnica. Rycerska

POTRZEBNA okryciarka i zdolna do 
szycia ulica Grunwaldzka 8 m. 5.

GOSPODYNIĘ domową do malej rodzi
ny poszukuję. Zgłoszenia Słowo Pol
skie. Red. Zawadzka. K 6695

WAJNBF.RG. Krasińskiego 40 poszukuje 
dwu czeladników krawieckich na kon-: 
fekcję I gat K 6692 ‘

SAMOTNY student szuka pokoju ume
blowanego. Zgłoszenia „Słowo Polskie" 
Płatne z góry. 10866
ODDAM 2 pokoje otar 56*'* u-
działu restauracji w centrum Szklar
skiej Poręby, za 3 pokojowe mieszkanie 
komfort, najchętniej Sępolno. Zgłosze
nia „Słowo Polskie" pod „OKAZJA*-.

__________________ 10993
UCZEŃ ze wsi poszukuje skromnego po
koju przy rodzinie, umeblowanego lub 
nie. Czynsz może opłacić z góry za 6 
miesięcy. Zgłoszenia do ..Słowa Pul- 
-kifegęy pod .Uczeń .__________
2 POKOJE z kuchnią względnie jeden 
poszukuję. Zgłoszenia Słowo Polskie 
pod „kuchnia* . ______

| POSZUKIWANIA RODZIN

STEFANA Hellera, przebywającego na 
Dolnym Śląsku, wzywa rodzina do na- 
• v i ■ hm: a s t o w c tio pow r-.tu_________  1°977

I BOJAKOWSKICH Stanisława i Kazimie 
I rza poszukuje brat Stefan. Łaskawa wia 
domość pod adres Radomski Józef Lwó

i wek SI. Żymierskiego 1. H f>690

R O r  NE

UNIEWAŻNIAM legitymację partyjną 
Nr 765625 T unickiej Olgi zam. we 
Lwówku Si. K 6689

N A U K A

ZGUBIONO kartę ewakuacyjną 09672 wy
daną przez Komisję Mieszaną Polsko- 
Radziecką w Moskwie. Karczewski I- 
gnacy. Mikołaj, Albert K 6691

KORESPONDENCYJNE Kursy Księgo
wości wszystkich systemów, przebitko
wa. bilanse, podatki, listoplace Informa 
cje: Kursy Handlowe Smćlskiego Po
znań. Wawrzyniaka 33. K 6546

TRANSPORTY samochodowe dalekobtez 
ne 1 miejscowe wykonuje DSP Nowo
wiejska 20/22. tel 30-32___________ K-6363
PRZYBŁAKAŁA się suka — wilczyca. 
Orzeszkowej 31/2. Po siedmiu dniach u-
ważam za w ł a s n o ś ć . _________HM7
PIES wyżeł do odebrania. Hermanowo. 
Koszalińska 28. po 4 dniach przechodzi 
na własność. 11011

k©

NMEM4 O M
SaJtfZ Zboiou y prospe ruje znakomicie — rośnie znaczenie i 

prezesa. Zagraniczna prasa domaga się uprouradzenia w 
feyńch krojach „metody prezesa Dyzmy ' . Pewnego dnia uzyskał 
h nrego audiencję naczelnik Boczek, — dawny znajomy z Łysko- 
u»a.

— O wstawienie się za mną. Od miesiąca już je
stem bez posady, a żona i dzieci...

— Wylali pana?
— Zwolnili, eee... panie Nik... panie prezesie, na

słali wrogi jakąś komisję i tam był taki Skowronek 
z okręgu, pies nie człowiek, to on doszperał się jakichś
nieporządków w książce przesyłek wartościowych, 
tv tej samej, wie pan, co to pan kiedyś prowadził...

— Ciszej, do cholery, czego pan wrzeszczysz!
Boczek ze zdumieniem otworzył szeroko małe, za

rośnięte tłustymi powiekami oczy. Wcale nie mówił 
zbyt głośno, więc?... Czyżby jego dawny podwładny 
bał się, by ktoś nie usłyszał, że... Boczek był dość spryt
ny. by to spostrzec.

— No więc, czego pan chcesz?
— Prosiłbym pana prezesa o posadę, bo...
— Nie mam żadnych posad. Wszystko zajęte.

Pan prezes żartuje. Na jedno kiwnięcie palcem
wielmożnego pana prezesa...

— Ale ja nie myślę kiwać palcem, rozumiesz pan, 
ginie Boczek? Ani my'ślę! Dlaczegóż to mam kiwać, co? 
Niby z jakiej takiej parady'? Ja byłem pod panem, pa-

nie ładny, to pan mnie traktowałeś, pan wyrażałeś się 
do mnie, a teraz to koza do woza? Figa z makiem, o!

Boczek siedział ponury.
— Guzik panu nie posadę! Widzisz go! Wielką szy

szkę kroił, a teraz w pas się zgina.
Nikodem w podnieceniu wstał i tupnął nogą:
— Wiesz pan z kim masz do czynienia? Z panem 

prezesem, z przyjacielem ministrów! Bałwan jeden! 
Wstać, kiedy ja stoję!

Boczek ociągając się wstał.
— Ja pana mogę zaraz ze schodów kazać zrzucić, 

na zbity pysk! I nikt słowa nie powie! Wynoś się, pó
kim dobry i gębę na kłódkę, rozumiesz pan?! Ani słów

kiem nikomu o pańskiej z.... j poczcie ! o  tym. że mnie
znasz! Ani słówkiem! A teraz wont!

Boczek nie ruszał się z miejsca i po chwili patrząc 
w podłogę, powiedział:

-— Dobrze, ja pójdę... Tylko chciałem powiedzieć, 
że co do zrzucenia ze schodów’, to niby nie tak łatwo... 
Jest jeszcze sprawiedliwość na świecie... A  jakby' w ja
kiej gazecie napisali, że pan prezes swego byłego 
zwierzchnika...

— Co? — ryknął Dyzma?
— Czego pan krzyczy, panie prezesie, co pan myśli, 

że mi pan język zawiąże? Teraz pańskie na wierzchu, 
ale zobaczymy jeszcze. Idę... Do widtenła...

Ukłonił się i ruszył ku drzwiom.

— Czekaj pan! — zawołał Dyzma.
Boczek stanął, patrząc spode łba:
— Czekam, panie prezesie.
— Co pan chciał zrobić?
—  Cóż ja mogę zrobić?
-— Uuu... gadzina! — Nikodem splunął na dywan.
Zatarł ślady nogą i siadając za biurkiem wziął 

słuchawkę — telefonował. Wymienił jakiś numer i po 
chwili odezwał się:

— Tu mówi prezes Banku Zbożowego Dyzma. 
Dzień dobry', panu dyrektorowi.

— Dziękuję. Tak sobie. A panie dyrektorze, czy 
nie wsadziłby pan do swojej fabryki jednego faceta?...

— Owszem, niczego, zdolny... tak... tak... Nazywa 
się Boczek. Józef Boczek.

— Więc zrobione?... Dziękuję bardzo... zależało mi, 
owszem... Do widzenia.

Odwrócił się do uśmiechniętego Boczka i powie
dział:

— No. niech tam pana szlag trafi. Dam panu 
miejsce.

— Dziękuję uprzejmie panu prezesowi.
—  Tylko uważaj pan. panie Boczek — podszedł doń 

i grubą pięść podniósł pod sam nos byłego szefa — 
tylko uważaj pan: mordę na kłódkę!

— Rozumiem, panie prezesie, ani pary z gęby —• 
ukłonił się i dziobnął nosem w pięść Dyzmy.

Nikodem usiadł przy biurku i na kartce z notesu 
napisał adres.

— Zgłosi się pan tam jutro o pierwszej.
—  Dziękuję panu prezesowi.
Wyciągnął rękę na pożegnanie i cofnął ją, gdyż 

Nikodem swoje wpakował do kieszeni.
Ukłonił się jeszcze raz bardzo nisko i wyszedł.
— Cholera! — zaklął Dyzma.

{dalszy ciąg jutro)
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AMUcii Miaro ti HiieUiiej Me
AZS Wrocław - AZS Warszawa 102-88

Dzięki poparciu Federacji Siu 
deutów Polskich, udało się dopro
wadzić do skutku, mimo I rodności 
mecz pływaków dwu najpoważniej
szych ośrodków akademickich Pol
ski: Warszawy i Wrocławia. Była 
to impreza kończąca Tydzień Siu- 
denia.

Najniespodziewaniej łalwo zwy
ciężyli gospodarze, którzy są najpo
ważniejszym kandydatem do po

nownego zdobycia lylułu akademic
kiego mistrza Polski, w zawodach, 
kióre odbędą się w grudniu.

Na wyróżnienie zasługują wyniki 
Manowskiego na 100 m. stylem do
wolnym 1.05.6 oraz dwa inne re
kordy okręgowe ustanowione przez 
Fiałkowską na dystansie 100 m sty 
lem grzbietowym 1.41,8 i przez szła 
fetę 3x100 pań.

W konkurencjach kobiecych wal
ka była bardziej wyrównana i za
dęta niż w męskich. Na wyróżnie
nie zasługują Janiszewska i Zol- 
lówna (ekswrocławianka studiująca 
w Warszawie), a u wrocławianek 
Fiałkowska i z każdym meczem 
lepsza Jaworkówna,

JAK WALCZONO W BASENIE

W dniu wczorajszym padły na
stępujące wyniki w konkurencji 
pań:

100 m dowolnym:
1. Fiałkowska (Wr.) 1.32,7, 2. Ja- 

workówna Wr. 1:34,1, 3 Janiszew
ska 1.37,4.

100 klas. pań: 1. Janiszewska
(War,) 1,46,5, 2, Zołlówna (War.) 
1.48.6. 3. Krnlochwil (Wr.i 1.54.2,

100 grzbietowym:

1. Fiałkowska 1,41.8 (rekord okrę 
gu wrocławskiego), 2, Sawicka (War) 
1.50,9, 3 Wojtynowska (War.) 1.55,6, 

200 m. klas. pań: 1 Zołlówna
(War) 3.51,8, 2. Janiszewska 3.52,7 
3. Fiałkowska 4,04,1. sztafeta 4x100 
pań. 1. Wrocław (Fiałkowska, Ni- 
wicka i Jaworkówna) 5 12.4, 2. War
szawa 5.27.4.

PANOWIE

100 m klas.
1. Iwanowski Wr. 1.26;9, 2, Sznaj

der Wr. 1,31.3, 3, Dobrosłańsai War. 
1.32,5, 4. Chrząstek 1,34;4.

100 m grzbietowym, 1. Frauczuk 
Wr. 1,25,7, 2. Kondracki (Wair.)
1.25,9, 3, Olejniacz Wr. 1.28,6.

200 dowolnym, 1 Manowski (Wr,) 
2.46.8, 2. Kratochwil 2.50,7, 3, Bar- 
dalin 3,12,3,

100 m dowolnym. 1. Manowski
1.05.6 (!!), 2. Kratochwil (Wr.). 1,24, 
3. Kondracki 1,25,6,

Poza konkursem Kajda (Polonia 
Bytom) 1.11.9.

200 m klas. 1. Komorowski 3,08, 
2 Chrząstek 3.25,3, 3. Dobrostańśki
3.25.6 i 4, Sznajder 3,31,8,

Sztafeta 5x50 stylem zmiennym:
1. Wrocław (Kopra!., Olejniacz, 

Lesser, Kratochwil i Manowski
2,37, 2. Warszawa 2.54.2,

Sztafeta 3x100: 1 Wrocław (Olej
niacz, Iwanowski, Manowski) 4.01,8 
2, Warszawa 4.27,8.

Ogólny stan meczu 102:86 dla 
Wrocławia.

PIĘKNA PIŁKA WODNA NA 
MECZU AZS WROCŁAW — AZS 

— WARSZAWA 8:2 (5:1)
Piłka wodna dzięki sukcesom li

gowego zespołu AZS zdobyła sobie 
wielką popularność we Wrocławiu. 
Wczorajszy mecz AZS Warszawa— 
AZS Wrocław oklaskiwany był przez 
cały czas przez licznie zgromadzoną 
widownię. -Rzecz inna, że zawody 
były bardzo ładne i przeprowadzo
ne mimo zaciętości walki w atmos
ferze nadzwyczaj przyjaznej. Zwy
ciężyli wrocławianie w stos. 8:2 
(5:1).

Drużyny wystąpiły w nast. skła
dach:

Warszawa: Reindl, Rupp, Barda- 
lin, Kondracki i Jarmoluk.

Wrocław: Jeż, Olejniacz, Manow
ski, Kratochwil i Kopral.

Wydaje się nam, że jest lo skład 
najsilniejszy i gyyarantuje zdobycie 
mistrzostwa akademickiego Polski 
na rok 1949 r.

Bramki strzelili dla zwycięzców 
Manowski 5, Kratochwil 2 i Kopral.

Dla Warszawy Kondracki 2, Na 
wyróżnienie zasługują obydwaj 
bramkarze.

Sędziował b. dobrze Smoderek.

/ W o  r i n ą g a c h  k l a M i g  B  

Pafiawag II — Czarni 9 : 7

Depesza z Budapesztu
Węgierscy bokserzy, którzy ro

zegrać mieli dwa spotkania z 
reprezentacją Warszawy 24 b.m. 
i reprezentacją Śląska — 28 b.m. 
zawiadomili PZB, że przyjeżdża
ją dopiero 26 bm.

Wobec tej zmiany mecz w War 
szawie rozegrany będzie przy
puszczalnie w niedzielę 28 b.m. 
Węgrzy walczyć będą ponadto w 
Katowicach i Szczecinie, a może 
i we Wrocławiu, o co zabiega u- 
silnie Wr. O. Z. B.

Mecz rezerwy Pafawagu z Czar
nymi Nowa Ruda nie stał na zbyt 
wysokim poziomie ale był cieka
wy. Jak na kluby klasy B — oba 
zespoły zasłużyły na dobrą notę. 
Najlepiej wypadli juniorek Sawic
ki i Jordan z Pafawagu oraz Jasic- 
cy i Motylewski (Czarni).

Wyniki techniczne: (Pierwsi za
wodnicy Pafawagu),

Sawicki po bardzo ładnej walce 
pokonał Jasickiego I na punkty. Kan 
,ityka przegrał z Jasickim II, Za- 
rychta zdobył punkty yałkowerem. 
Górski wygrał przez k.o. w drugiej 
rundzie z Beytą.

Jordan pokonał Sierakowskiego, 
Polańczyk zremisował po ładnej 
walce z Piotrowskim, Malarz na
szym zdaniem niezbyt zasłużenie 
przegrał z Motyłewskim, a Paj-

dowski wygrał przez k o . *  Bielec
kim.

Sędziowali: Morawski w ringu a 
na punkty Dasek. Michalski f Ja
siński.

D eftiy  w Ś w id n ic y
W meczu o mistrz. 1:1. B, pięściarze 

Polonii pokonali ZZK Atom 11:5.
Wyniki techniczne:
Horcog przegrał z Kalinowskim, Kra- 

snowski wygrał z Witczakiem, Kujawa 
wygrał z Będkowskim, Teiejko zremi
sował z Kędzierskim, Kołowski wygrał 
przez dyskw. z Królem, Zienciak prze
grał z Mackiewiczem, Janowicz wygrał 
z Miecznikiewiczem, j Serwa wygrał 
v.o.

Sędziowali Klepacz i Wiciński z Wro
cławia,

PrawdziwY boks na meczuł

Śląsk* P ra ga  12:4
Mecz bokserów Pragi ze Śląskiem 

zgromadzi! niespotykaną dotych
czas w Katowicach liczbę widzów. 
Wszystkie spotkania stały na bar
dzo wysokim poziomie i wynik) 12:4

T €»

nasza sztafeta
Wielką sztafetę, która poniesie 

na Kongres Zjednoczenia partii 
robotniczych życzenia społeczeń
stwa dolnośląskiego, organizuje 
Z. M. P.

Współpracują z organizatorami 
nie tylko Partie obchodzące swój 
historyczny dzień, nie tylko „Służ 
ba Polsce*4 i Gwardia**, w któ 
rych to organizacjach przodują 
Z. M. P-owey.

W święcie wyruszenia sztafety 
weźmie udział cały postępowy 
Wrocław.

Co zrobiłeś dla uświetnienia 
startu i przebiegu przez twoje 
miasto zawodników wybranych 
spośród najlepszej naszej mło
dzieży?

Jaki jest twój udział w organi
zowaniu sztafety?

dla Śląska, chociaż sprawiedliwy, 
nie oddaje bynajmniej układu sił 
między dwoma drużynami.

We Wrocławiu zobaczymy do
prawdy doskonały zespól, z którym 
wygrać będzie b. trudno.

W wadze muszej Zof (Praga) 
przegrał po bardzo ładnej walce z 
Gumowskim. W wadze koguciej 
Frantik uległ Grzywoczowi w piór
kowej, Taubenek (Praga) uległ po 
zaciętej walce Bazarnlkowi.

Pelrina (lekka) uznał wyższość lep 
sżego technicznie i znajdującego się 
w doskonałej formie Rodaka.

Koudela dwa razy zapoznał się z 
deskami po szybkich i soczystych 
sierpach Sznajdra. przegrywając na 
punkty. Vasiliev po bardzo wy
równanej walce został uznany za 
zwycięzcę Nowary. Czech był do 
ośmiu na deskach i naszym zda
niem dobrą końcówką nie mógł wy
równać straty punktów.

W wadze półciężkiej Urbaniak 
przegrał z Rademacherem.

Sędziowie wyrównali swoją po
myłkę przyznając znów niezasluże-* 
nie zwycięstwo Palerokowi nad 
Sedivevem.

Wynik końcowy powinien być naw 
szym zdaniem lepszy dla gości.

W  lidze znów nic nie wuidmtm

Wisła czy Craeovia?

Gwardia — Lustrzanka 12:4

\ i c t o r i a
nie |>rzy|cc‘hata

Vicloria Wałbrzych zrobiła nam 
ciężki zawód nie przyjeżdżając na 
mecz piłkarski »  Pafawagiem. Wał 
brzyszanie mieli rozegrać 15-to .mi
nutową dogrywkę o mistrzostwo 
klasy A, a resztę spotkania potrak
tować towarzysko.

Licznie zgromadzona publiczność 
ma o to niedotrzymanie zobowiązań 
szczery żal do. Vtctori), a sprawą 
zajmie się WGiD.

Rozegrane w Jaworze zawody bokser
skie o mistrzostwo klasy B pomiędzy 
Gwardią Jawor, a Lustizanką (Wał
brzych' zakończyły się wysokim zwy
cięstwem Gwardii w stos. 12:4. Wyniki 
poszczególnych walk: (na pierwszym
miejscu zawodnicy Gwardii):

W wadze muszej. Łakomy pokonał na 
punkty Blinkowskiego. W koguciej 
Chmielus pokonał na punkty Młotkow- 
skiego. W piórkowej Pieńkowski uległ 
na punkty Kuboćkowi, w lekkiej, Łojek 
poddał się w drugiej rundzie Kaczmar
kowi. W półśredniej, Kucharski zwy
ciężył przez t.ko. w trzeciej rundzie

Wrodaw-Fraga
W jutrzejszym meczu bokser

skim, rozegranym w Hall Ludowej 
wystąpią następujące pary:

Zof — Przybyłowicz, Frantik — 
Czajkowski, Taubenek — Symono- 
wicz, Pelrina — Sobko, Koudela — 
Kokurudz, Vasiliev — Michalak, 
Rademacher — Fiszer, SecUniew— 
Klimecki.

Pismo młodych dla młodych
Ilustrowany tygodnik Związku Młodzieży Polskiej

»!\T O W  4 W I  E Su
Podaje młodzieży wiejskiej opisy życia wsi i miast, najważniejsze 
wiadomości z kraju i świata, stały dział nauki ze szczególnym u- 
względnienrem nauk rolniczych, ko minę kulturalno - oświatową. Li

sty, porady, humor, satyrę.

Prenumerata miesięczna — 20 zł.
„ kwartalna — 50 zł.
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Krawczyńskiego, w średniej Nalali poko 
nał przez k.o. w trzeciej rundzie Kubia 
ka, w półciężkiej Astukiewicz wygrał 
przez k.o. w pierwszej rundzie z Po- 
dzielskim. W wadze ciężkiej Iwanicki 
zwyciężył Zielińskiego przez k.o. 
pierwszej rundzie.

Sędziowali w ringu ob. Nowakowski 
na punkty Mikuła — debrze. (R)

W  piłkarskiej ki. B
Elektrownia — Barycz 3:0, Pocz

towi^ — ZZK Oleśnfca 4:2. Dru
karz — Transportowiec 4:2, Tram
wajarz *- Gwiazda 2:0.

Przy tym sianie sędzia ob. Czap
ski przerwał zawody odgwizdując 
walkower z powodu awantur na 
boisku. Sprawa poszła do W.G. i D. 
Nie zazdrościmy losu awanturni
kom, pamiętając .surowe kary nało
żone na kluby za podobne wykro
czenie. (R),

N il r o z d r o ż u  ż y d a

... <»dy małżeństwo 
przestaje ssę rozumieć... 
„Moda t Zycie PraK(vczne“ Kr 33

W-157

»>. ourtefek. od seapafek
■można zrob ić |»sękny

ki-etlcnsik«
Nauczy dzieci tej sztuki Nr 47 

*

»Swierszczyka«
Numer ten ukazał się 21 b.m! W-162

Przedostatnia niedziela ligowa by
ła rzeczywiście niedzielą niezwy
kłych sensacji. Do największej z 
nich należy wygrana wysoka Tar- 
nowii nad AKS-em i remis Widzę 
wa z Wisłą. Dla niektórych może 
być również niespodzianką i zwy
cięstwo Polonii bytowskiej nad Ru
chem, ale my przewidywaliśmy to, 
sądząc po słabej ostatnio formie cho 
rzowian.

Kwestia mistrzostwa ligi nadal 
jest kwestią otwartą na skutek jed
noczesnych remisów Wisły i Cra- 
covii. W środku tabeli nie zaszły 
żadne przesunięcia, bo po 29 punk
tów mają teraz Ruch, AKS i Le
gia Środek tabelki jest niezwykle 
wyrównany. ZZK i Polonia mają 
no 24 punkty, a tuż za nimi, po 22 
punkty zebrały Warta, ŁKS, Tarno- 
j/ia i Garbarnia

Polonii bytomskiej do utrzymania 
s>ę w lidze brakować będzie... suk- 
c«s.u w bezpośrednim spotkaniu z 
Tarnovią, jakie odbędzie się za ty
dzień w Bytomiu.

Wtedy 23 punktami wydostanie

ł » < n ! a a i t & r e m  s t B & c z e e

C h r o b r y  - W o ln o ś ć  2  s fi
Jeden z takich ataków kończy się bram' 
ką zdobytą przez Szefera ślicznym strzp 
łem pod poprzeczką w 63 minucie.

W 71 minucie niespodziewany wy* 
pad Chrobrego przynosi im zwycięską 
bramkę zdobytą przez Kosmalę.

Bielawianie starają się za wszelką ce 
nę zdobyć wyrównującą bramkę, lecą 
Stoły paraliżuje wszystkie ataki grając 
wyraźnie na czas i stan 2:1 utrzymuje 
się do końca gry. Sędziował b. dobrz# 
ob. Kamiński z Wrocławia, (r)

Powtórzone zawody o mistrzostwo kia 
sy A pomiędzy Chrobrym (Wałbrzych) 
a Wolnością (Bielawa), rozegrane w Głu 
szycy bez udziału publiczności, zakoń
czyły się po pięknej grze nikłym lecz 
zasłużonym zwycięstwem górników.

Gra była przez cały czas prowadzona 
w morderczym tempie, które nie osła
bło aż do końcowego gwizdka sędziego. 
Grano czasami nawet ostro, lecz fair, 
co jest zasługą sędziego, któremu u- 
dało się utrzymać drużyny w karbach.

Motorem wszystkich akcji drużyny 
wałbrzyskiej był wszędobylski i nieza
wodny Stoły w pomocy, oraz Polednik 
w ataku. W drużynie żydowskiej za
wiódł atak. Na poziomie zagrali jedynie 
Woźniak, Grosshaus i Szefer.

Grę rozpoczyna Chrobry i z miejsca 
przejmuje inicjatywę goszcząc raz po 
raz na polu bramkowym gości. Przewa
ga Chrobrego b. wyraźna. W pierw
szych minutach górnicy strzelają, aż 
pięć rzutów rożnych. I w rezultacie ata
ki zost -» uwieńczone bramką zdo
bytą w minucie przez Kosmalę.

Wolność ogranicza się do nieczęstych 
wypadów, które rozbija niezawodny Sto 
ly. Chrobry prze ciągle do przodu, lecz 
Wożniak broni w bardzo niebezpiecz
nych sytuacjach.

Po zmianie pól obraz gry zmienia 
s:.-\ Stroną atakującą jest Wolność, któ
ra zagraża ciągle bramce walbrzyszan.

Jelenia Góra- 
Wrocław 1:2 (0:2)

Rozegrane w Lubaniu zawody piłkar* 
skie o puchar miast Dolnego Śląska po
między Jelenią Górą a Wrocławiem za
kończyły się zwycięstwem wrocławian w 
stosunku 2:1 (2:0). Gra była żywa z prz© 
wagą Wrocławia specjalnie w pierwszej 
połowie gry, gdzie zostały zdobyte 
dwie bramki przez Żablckiego I Laseo* 
kiego.

W drugiej połowie gospodarze chwl-* 
lami przeważają i w efekcie zdobywają 
honorową bramkę strzeloną przez Czaj* 
kę.

Zwycięstwem tym Wrocław wysuną! 
się na pierwsze miejsce w tabeli (r)

»CZYTELNIK«
Spółdzielnia Wydaiuniczo-Ośiniatoma

Zawiadamia o uruchomieni u nowej placówki 
w kam ien n e; Górze, W aryńskiego 43

POLECAMY: Duży wybór książek szkolnych, beletrystycznych, 
naukowych i do bibłiótek.
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się ora ze strefy spadkowej. Bezna
dziejna jest sytuacja Rymera i Wi
dzewa.

W lidze
Ruch — Polonia B. 1:2
Legia — Cracovia 0:0
Garbarnia — Polonia W. 2:1 
Warta — Ł. K. S. 2:2
Widzew — Wisła 2:2
Tamovia — A. K. S. 4:0
R ym « — ZZK

Tabe lka  ligowa
1. Wisła £5 36 *S:33
2. Cracowia 25 36 59:26
3. Ruch 25 29 61:36
4. AKS 25 29 69:45
5. Legia 25 29 52:43
6. ZZK 25 26 49:45
7. Polonia W. 25 24 50:47
8. Tarnoyia 25 22 42:47
9. ŁKS 25 22 56:63

19. Warta 25 22 48:55
11. Garbarnia 25 22 38:50
12. Polonia B. 25 21 47:55
13. Rymer 25 19 44:62
14. Widzew 25 13 31:96


